Cena numeru mk. 4000. 
7 października 1923 roku. Rok XIV. 
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|- CENY OGLOSZEN: ra 
| tekstem wiersz milime- „, 
trowy rak, '3000 — oair” 
stronie mk, 1509, - IV mk. 
10600Tekst i nadesłane m. 
3000.— Drobne ogłosze- 
mia od m.1OC0do 1500 za 
az. Najmniej 15000 
mk.Ogłoszenia pozamiej 
scowe o 50 Y, zagranicz- 
ne 100% drożej. 
W numerach świątecznych 
i niedzielnych ceny o 


Adres dis. stów i oa : 

„ISKRA“, Sosnowiec. 

Konto czekowe P, K, Q. 
Nr, 61553. 


Prenumerata wynosi: 


marok Q000. 


Zodnoszeniem miesięczale 
mk. 90. 


ha ou (DW 
dpowiada. 
Każda nowa podwyżka wą mk, 95.000. 
obowiązuje już wszystkie z yiką pe h 
przyjęte ogłoszenia do i 05.00 A r tową 


zmiany cen bez uprzed- 
niego zawiadomienia. 


Zagranicą mk. 120.000. 


Dziennik polityczny, społeczny i literacki. 
r ilsudskiego 4, telet, a. Będzin, Małachowskiego 7. Dąbrowa, Sobieskiego 8. Telefon 78. 


REDAK “JA: 
ADMINISTRACJA: Dęblińska 1, tel. 73, 


Sosnowiec. 
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BACZNOŚCI 


Kino „SFINKS“ 


Dr. Mieczysław BENZEF 


Aparat Róntgena dla celów 
dlagnestycznych. 
Lecznicze naświetlania lampą 
kwarcową i lampą „Sollux*. 


% Dęblińska Nr. 7, 


od 8—10 rano i od 4—6 po poł. 
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 Drożyzna 


Wobec katastrofalnie 
wprost wzrastającej z dnia 
na dzień drożyzny artyku- 
łów pierwszej potrzeby, każ- 
dy, uginający się pod jej cię 

arem obywatel, musi zadać 


FUTRA 


solidności wykonania i gwarancji gatunku! 
=== Wielki wybór! 


SKŁAD I PRACOWN 


Kraków, plac Szczepański 2. 


Tor 
` kupować, to rzecz zaufania! 
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M 
Od 1-go do 7-go października | 


„APASZ% 


2-ga i ostatnia serja „HRABINA PARYŻA“ 


Od 8-go BACZNOŚCI 


WIELKI DWUSERJOWY FILM 
I serja p.t. „Szał zemsty” 1 L „Dwie kobiety 1 on“. 


Obraz powyższy będzie demonstrowany po 4 dai każda serja. 


MARJA NOWAK 


wykwalifikowaną akuszerka 
i masażystka 


posiada pierwszorzędne świadectwa 
ndziela porad, dyskrecja zapewniona, 
specjalność masaże twarzy. 


Przyjmuje pacjentki o każdej porze, 
należy do kasy chorych. 


SOSNOWIEC, TOWAROWA 5. 


a lewica. 


Sosnowiec, 7 października. 


sobie pytanie, co jest przy- 
czyną tego wzrostu, CO Wwy- 
wołuje te orgjię paskarstwa, 
uniemożliwiającą przeciętne- 
mu człowiekowi już nietyl- 
ko normalne bytowanie, ale 
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Lekarz dentysta 


M. JAKOWICHA 


1. powróciła 

Przyjmuje: od 2-ej do 5-ej popołud. 

Dąbrowa Górnicza ul. Dąb- 

rowska nr. 11, dom Skiby. 
= 590-3 
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i samą możność bronienia 
siebie i swej rodziny przed 
widmem nędzy i głodu. 
Wszak słyszeliśmy wszys- 
cy o doskonałych tegorocz- 
nych urodzajach i o dobrych 
widokach z bio ru kartofli, 
których produkcja o kilka- 
naście procentów przewyż- 
sza normalną produkcję przed 
wojenną. Zdawałoby się, że 
Polska, zdolna, zdaniem fa- 
chowców, w roku bieżącym 
wywieźć za granicę znaczne 
bardzo ilości płodów rol- 
nych, opływać powinna w 
tanią żywność, a w każdym 
razie winna zapomnieć na- 
reszcie o wojennej biedzie 
i niedostatku. 
Tymczasem dzieje się CoŚ 
wprost przeciwnego, 
Ostatni krwawo. zapraco- 


(r. med. SIAMGŻĘCKI 


KLINIKA GROROB KOBIECYCH. 
Operac. lecz. Elektryczn, Masag 
1070 - Ordyn. 10—3 i 4—7. 
KATOWICE, ul. 3-go Maja, 
(b. Grundmańska) Nr. 33, 
(PLAC WILHELMA). Tel. 1183, 


Dr. Bloch 


Z KATOWIC 
Specjalista dla chorób ner- 
wowych i psychjatrji 
ordynuje w Będzinie, hotel „Bristol“ 
pokój nr. 14 


w niedzielę od godz. 12 m.30 — 16 
we wtorki z a AAU —16 


65S 


Poszukuje się 


sklepu z mieszkaniem do 
kupna od zaraz. zs 


Możliwie w śródmieściu. 
Pośrednictwo wynagrodzę. 


Zgłoszenia pod „ŁOWICZANKA* 
w administr. „Iskry, Sosnowiec. 


wany grosz ginie w bezden- 


nych zda się kieszeniach pa- 


skarzy, a tu zima za pasem 
i niema mowy nawet o za- 
kupieniu najniezbędniejszych 
zapasów żywności i węgla, 
czy też ciepłej odzieży. 

Co i kto wywołuje ten 
beznadziejny stan? 

Kto ponosi winę zbrodni- 
czego wyzyskiwania najszer- 
szych mas społeczeństwa, 
wbrew szwelkim zasadomlo- 
giki i zdrowego myślenia? 

Istotnych sprawców zła nie 
trudno odszukać ! 
` Wystarczy wziąść do ręki 
pierwszy lepszy numer któ- 
regokolwiek pisma lewico- 
wego i przeczytać . alarmu- 
jące artykuły o beznadziej- 


nym stanie gospodarczym: 


Polski, o nędzy i biedzie, 
które dzięki obecnemu rzą- 
dowi „muszą“, zdaniem le- 
wicy, bezustannie wzrastać, 
że czeka nas nieunikniona 
katastrofa, przewrót, rewo- 
lucja it.d, i t.d. 

Czemże są te niecne u- 
jadania prasy lewicowej, jeśli 
nie wodą na młyn wszel- 
kich spekulantów i paska- 
rzy, żerujących na ciele spo- 


Józet HAŁAGZ 


yrektor powiatowego szpitala 
weneryczn 
PRZYJM na E 
w chorobach wenerycz. i skórnych 


codziennie od 3—7 godz, po poł. oprócz BR 
ego we wtorek i piątek od 9—11 godz. 


BĘDZIŃ, Plac 3-go Maja Nr. 4. 


| Niżej podpiskany prze- 
prasza cech fryzjerów za 
bezmyślne wyrażenie. 


W. Plotrowski. 


łeczeństwa? Odnosi się mi- 
mowoli wrażenie, graniczące 
z pewnością, że panowie ci — 
podzielili między siebie ro- | 
le w ten sposób, że pod- 
czas gdy jedni planowo i 
świadomie sieją zamęt i wy- 
twarzają sztuczny nastrój 
niepokoju, drudzy wykorzy- 
stują ten nastrój i podbijają 
z dnia na dzień ceny, tuma- 
cząc się niepewnością sytua- 
cji, trudnem położeniem go- - 
spodarczem i t, d. i 
Niema tak dosadnych słów, 
któremi należy napiętnować 
tę pozbawianą wszelkiej e- 
tyki akcję, łączącą w sobie 
sprytnie zwalczanie niemiłe- 
go sobie rządu z dobrym 
paskarskim geszeftem. "HA 
Że nikt inny, jeno prasa 
lewicowa, wytwarza podło- 
że, ułatwiające paskarstwu 
niebywałe jego orgje, najlep- 
szy dowód w tem, że w o- 
kolicach, dokąd prasa tanie 
dochodzi, jest znacznie ta- 
niej, drożyzna jeśli wzrasia, 
to w tempie o wiele powol- 
niejszem i tylko na podsta- 
wie porównania cen lokal- 
nych z innymi ośrodkami 
opanowanymi już przez pa- 
skarstwo. er. 
Czas najwyższy, aby spo- 
łeczeństwo uświadomiło so- 
bie wreszcie, jaką grę pro- 
wadzą rzekomi „obrońcy lu- 
du”. i 
Przeżywamy moment prze- 
silenia gospodarczego i fi- 
nansowego, tego nikt nie ne- | 
guje, ale właśnie dlatego ma- 
my prawo żądać, aby czyn- 
niki miarodajne bezwzględnie 
wystąpiły przeciw pismakom, 


tórzy dla swych partyjnych, 
częstąkroć 1 osobistych ko- 
zyści, utrudniają rządowi 
race sanacyjne. 

| To, na co sobie pozwala 
rasa lewicowa, daleko wy- 
 ©nodzi poza granice dopusz” 
„alnej krytyki rządu i jest 
i'czem innem, jak planowem 
Ogarszaniem naszej sytuacji 
ospodarczej, by na podło- 
"u ogólnego niezadowolenia, 
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~ Gdy po zamordowaniu prez. 
= larutowicza chwilowe „interreg- 
= Lum“, jakie zapanowało w Pol- 
e, mie zamieniło się w kom-© 
letny chaós 1 rewolucję, jak 
| _ spodziewała się zagranica, — lecz 
_ w przeciągu: kilkunastu dni spo- 
 tojaie, z godnością dokonany 
_ został wybór nowego prezyden- 
— zagranica się zdumiała i 
abrała dla Polski szacunku. Tak 
rzynajmniej czytało się w pra- 
sie amerykańskiej. 
" Podobny moment, choć mniej 
agiczny, przechodziła niedawno 
aprzyjaźniona Republika Stanów 
Zjednoczonych. Zmarł w chwili 
=~ pełnienia ciężkich obowiązków 
=- najwyższy urzędnik Unji, jej dwu- 
_ dziesty dziewiąty prezydent, War- 
n Gamaliel Harding. Konstytu- 
_ cja Stanów Zjednoczonych prze- 
= widuję jednak takie momenty i, 
hcąc zaoszczędzić państwu cię- 
ik przesileń wyborczych, któ- 
/ re — niby powrotna gorączka — 
| powtarzać się muszą co cztery 
| lata, przepisuje w czasie każdych 
_ wyborów prezydenta dodatkowy 
_ wybór wiceprezydenta, 
Wiceprezydentem w admini- 
stracji Hardinga był Calvin Coo- 
dge. Człowiek skromny — nie- 
wiele o nim przedtem mówione, 
niewiele słyszano, Był guberna- 
orem stanu Massachussetts. Gdy 
wybuchł strajk policjantów w Bo- 
stonie, umiał żelazną ręką go 
stłumić, To mu zjednało zwolen= 
ików, dzięki temu wysunięto go 
na wiceprezydenta Stanów, figu- 
zręsztą nieznaczną, bo nie peł- 
iącą żadnych funkcji w admi- 
istracji. Z zawodu jest prawni- 
~ kiem, pochodzi ze starej rodziny 
_ farmerskiej z Nowej Anglji,— ma 
_ lat 51. I oto, wystarczyło pęknię- 
_ cie jednej żyłki w przepracowa- 
m mózgu Fiardinga, by tego 
kromnego człowieka (który, jak 
szystkowiedzący reporterzy za- 
raz wyszperali, płacił raptem 35 
dolarów miesięcznie za mieszka- 
ie) wynieść na najbardziej wpły- 
we stanowisko na Świecie, 
|, doprawdy, wzruszająca była 
rostota, z jaką człowiek ten w 
wili żałoby,  przygniatającej 
aj, jechał do Waszyngtonu objąć 
wój wielki urząd. 
„Prezydent Coolidge — głosi- 
w kilka godzin po śmierci 
Hardinga wielkie nagłówki dzien- 
ików — złożył przysięgę na pre- 
denta w ręce ojca swego, no- 
riusza publicznego w Plymouth, 
t i jedzie do Waszyngtonu“. 
Dzisiaj prez, Coolidge przeje- 
` chał New-York... Na propozycję 
zarządu kolei, by przyjął specjal- 
my pociąg, odinówił, mówiąc, że 
mie chce robić zamieszania w 
_" rozkładzie pociągów.. Widziano 
|. gO ma platformie wagonu, stoją- 
cego z żoną. Twarz. miał ścią- 
gmiętą bólem. Ubrany był w gra- 
towy garnitor, lekko  wytarty 
ma żokciach. 
~ A jednocześnie, do tegoż Wa- 
> szyngtonu — od dalekich wy- 
PE |. 
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wytworzonego nadmierną dro 
żyzną,prowadzić własną de- 
strukcyjną i antypaństwową 
wręcz agitację. 


Czas najwyższy, aby że- 
lazną miotłą wymieść z Pol- 
ski pasożytów, tuczących się 
krwią najszersych mas na 
rodu i ukrócić wreszcie zbrod- 
niczą „kombinację* lewico- 
wo  paskarskie. 
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3 Listy z Ameryki. 


NOWY PREZYDENT. 


New-York, w sierpniu. 


(Korespondencja własna „Iskry”.) 


brzeży Pacyfiku, poprzez wąwo- 
zy gór Skalistych i dzikie prerje 
zachodu, pędził żałobny pociąg 
zmarłego prezydenta. Zatrzymy- 
wał się czasem na większych 
stacjach, wśród tłumów wielkich, 
czekających cicho, nieraz po kil- 
ka godzin na deszczu, z odkry- 
temi głowami, ze łzami w oczach. 
Zapomniano: republikaninem był, 
czy demokratą. Ci sami ludzie, 
co w czasie wyborów zaciekle 
go zwalczali, żegnali go teraz ze 
szczerym żalem jako prezydenta 
całych Stanów, uczciwie pełnią- 
cego swój urząd dla dobra pań- 
stwa i narodu. 

Podobnie, nie padło znikąd ani 
jedno słowo nieżyczliwe pod a- 
dresem nowego prezydenta. Na- 
wet dzienniki demokratyczne, choć 
prezydent jest republikaninem, wi- 
taty go z najżyczliwszym szacun- 
kiem. Ale bo też rozumieć nale- 
ży, że gdyby w Ameryce spory 
partyjne i przesilenia rządowe tak 
częste być miały, jak w Polsce, 
kraj ten prędko by przestał być 
tem czem jest. 

Z chwilą, gdy prezydent obej- 
muje urząd, cichną walki wybor- 
cze, a jeżeli padnie jakie słowo 
krytyki, pod adresem najwyższe- 
go urzędnika i jego gabinetu, — 
nie wykracza to nigdy poza ra- 
my przyzwoitości i należnego gło- 
wie państwa szacunku, A prze- 
cież pamiętać trzeba, że prezy- 
dent Stanów ma władzę większą 
niż monarchowie Europy. Jest on 
wprawdzie za wszystko odpo- 
wiedzialny przed narodem, lecz 
władzę ma istosną, i nikt mu w 
jej wykonania nie myśli prze- 
szkadzać. Egzekutywa nie jest tu 
pomieszana z włądzą ustawoda- 
wczą, tak jak to się dzieje w 
Polsce, gdzie sejm przy pomocy 
szeregu komisji wtrąca się bezu- 
stannie do władzy wykonawczej. 
W znacznej też mierze, tylko dla- 
tego wielkie Stany Zjednoczone 
rozwijać się mogą bez wielkich 
wstrząśnień wewnętrznych i kwi- 
tnąć mogą dobrobytem. 

Amerykanie potratią szanować 
swój kraj i samych siebie w o- 
sobie prezydenta, a ważne, jak 
obecna, chwile w życiu państwa 
potrafią obchodzić w sposób go- 
dny wielkiego narodu. 


* 
* * 


Na zakończenie, niech mi wol- 
no będzie powiedzieć jeszcze 
słów parę o prasie amerykań- 
skiej. Zakrawa to poprostu na 
fantazję, a jednak jest możliwe 
w takim kraju, jak Ameryka. 

„Prezydent Harding umarł o 
godzinie 11 i pól wieczorem (po- 
dług czasu nowojorskiego) a w 
trzy godziny potem sprzedawane 
było po ulicach New -Yorku po- 
ranne wydanie gazet, zawierają- 
ce (obok zwykiego tekstu) 5—6 
wielkich 8 kolumnowych, drobno 
zadrukowaaych stronic otym wy- 
padku i wszystkiem, Co z nim 
mogło być związane! Po szcze- 


hi 
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gólowym opisie śmierci następo- 
wał więc na kilkunastu kolum- 
nach jak najszczególowy życio- 
rys prez. Hardinga historja całej 
jego administracji, fotografje z ży- 
cia prywatnego i t. d. Z kolei — 
po podobnym opisie życia pani 
Harding — następowała szczegó- 
lowa biografia nowego prezy- 
denta, zawierająca najdrobniejsze 
szczegóły z jego życia aż do 
chwil ostatnich i ilustrowana licz- 
nymi fotografiami z zycia i roz- 
rywek jego na rodzinnej farmie. 
Wreszcie długie artykuły przyno- 
siły wiadomości © wrażeniu 
jakie śmierć prezydenta (któ- 
ra, pamiętajmy, nastąpiła przed 
trzema godzinami) wywołała w 
kołach politycznych w Waszyn- 
gtonie oraz w sferach finanso- 
wych w New-Yorku, co powie- 
dział ma to major miasta New- 
Yorku, jak przyjął wiadomość 
ojciec prezydenta w Marion, Ohio, 
jak odczuł ją szereg bliższych je- 
go przyjaciół, 

Rzeczy te, napozór niewiaro- 
godne, zwłaszcza dla faci owego 
dziennikarza, postaram się wyja- 
śnić w jednym z następnych li- 
stów, który poświęcę wyłącznie 
prasie amerykańskiej. 

A. Gostomski. 


Wieści ważne. 


(Z wczorajszych pism i depesz). 


— Minister kclei żelaznych 
Nosowicz, wydał polecenie, ażeby 
kopalnie, które dostarczają wę- 
giel dla kolei państwowych, prze- 
znaczony do użytku ruchu towa- 
rowego oraz podmiejskiego, do- 
dawały do węgla twardego 30 
proc. miału, Wskutek tego roz- 
porządzenia skarb państwa zy- 
skuje 70 miljardów marek pol- 


skich na różnicy cen węgla miał-. 


kiego i twardego. j 


— Wiceminister kolei żelazn. 
Juljan Eberhardt powrócił z Pa- 
ryża, dokąd jeździł na konferen- 
cję związku międzynarodowego 
kolei żelaznych. 


— W dniu 2-go b. m. przybył 
do Polski wice-dyrektor departa- 
mentu rolnictwa St. Zjednoczo- 
nych Ameryki Półn, L. G. Mi- 
chael. Rząd St Zjednoczonych 
polecił Michaelowi zbadać do- 
kładnie stan rolnictwa państw 
środkowej Europy. 


— „Vorwaerts* berliński ogła- 
sza odezwę powszechnego nie- 
mieckiego związku zawodowego, 
powszechnego wolnego związku 
zawodowego i powszechnego 
niemieckiego związku urzędnicze- 
go do nowych członków, w któ- 
rej wzywa ich, aby zwrócili się 
stanowczo przeciwko wszelkiej 
działalności, skierowanej przeciw- 
ko rzeczposp. oraz zwrócili się 
przeciwko separatystom i monar- 


_chistom. 


-— Byli legjoniści słowaccy wy- 
dali manifest, w którym z okazji 
wyborów gminnych na Słowa- 
czyźnie wzywają naród do jedno- 
ści i do walki pod hasłem „Sło- 
waczyzna dla słowaków*, a cze- 
chów nazywają intruzami, 


— Ustalono obecnie, urzędo- 
wo, że u wziętych do niewoli 
komunistów bułgarskich, biorą- 
cych udział w powstaniu zbrój- 
nem, znaleziono karabiny rosyj- 
skie zupełnie nowe z datą 1923 r., 
co niezbicie stwierdza udział rzą” 
du sow, w nieudałem powstaniu 
komunistycznem, 


Właściwa droga dla Gdańska. 


Gdańsk, 6 paździertiika. 
„Baltische Presse“, omawiając 
sytuację w Niemczech, i jej wpływ 
na stosunki gdańskie, stwierdza, 


ze rzesza niemiecka straciła do- 


reszty swój kredyt międzynaro- 
dowy. Odańs« więc z koniecz- 
ności będzie musiał wziąć roz- 


OP. ZYC SOS TOW EAT" 


PA TREEREN TENT Ju PE Di 
Ry PES MM HPE, aż 4 ra, 


roku. 


brat z Berlinem. Senat gdański 
w chwili obecnej powinien wo- 
bec rządu polskiego pokazać dro- 
gę poprawnego postępowania i 
i stosując zę. do zawartych układów 
że dąży do nawiązania takich 
stosunków z Polską, jakie są ko- 
nieczne ze względu na reformę 
walutową i na olbrzymie niedo- 
magania w aprowizacji wolnego 
miasta. 


Polacy w Niemczech. 
Berlin, 6 października, 

Frankfurter Zeitung" w arty- 
kule pod tytułem „Awangarda 
polskości w Niemczech*,—zwra- 
ca uwagę opinji publicznei na 
wzrost spoistości wewnętrznej i 
poczucia narodowego pola- 
ków zamieszkałych w Niemczech. 
W ciągu ostatniego roku—pisze 
dziennik—ludność polska miesz- 
kająca w Niemczech, wykazała 
silny zmysł organizacyjny, Utwo- 
rzono związek polaków w Niem- 
czech, zrzeszenia i organizacje 
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sokolskie, związki szkolne, zawo- 
dowe i inne. Organizacje te je- 
dnoczą w sobie wszystkich po- 
laków, mieszkających w ośrod- 
kach przemysłowych a mawet po- 
jedyńczych, rozrzuconych po rze- 
szy. W ostatnich czasach ze stro- 
ny polskiej zaznaczyły się dąże- 
nia do utrzymania w rękach pol- 
skich własności ziemskiej w gra- 
nicach rzeszy. Dzieje się to pod 
wpływem duchowieństwa i mo- 
ralną presją związku polaków w 
Niemczech. Kupiectwo polskie w 
Niemczech stara się kierować wy- 
wóz polskich produktów żywno- 
ściowych przeważnie w ręce po- 
lakow, ratując swoich współziom- 
ków w ciężkiej sytuacji żywno- 
ściowej w Niemczech. 

Dziennik twierdzi, że akcja ku- 
piectwa polskiego wywołuje 
wśród ludności niemieckiej prze- 
konanie, iż w Polsce panuje do- 
brobyt i zadowolenie, a w Niem- 
czech maa co oczywiście nie 
wpływa dodatnio na poszanowa- 
nie władz przez ludność. 


Sprawy zagraniczne. 


Expose ministra Seydy. 


Na posiedzeniu parlamentarne - 
go klubu związku ludowo naro- 
dowego minister spraw zagra- 
nicznych M. Seyda, wygłosił ex- 
pose, które zaczął od omówie- 
nia zamętu politycznego w Niem- 
czech. 

Ażeby uniknąć płacenia odszko- 
dowań wojennych, stosowano w 
Berlinie najpierw: „im gorzej, tem 
lepiej“. Gdy w następstwie tego 
Rzesza niemiecka stoczyła się nad 
krawędź przepaści, zabrano się 
do hamowania fatalnego rozpę- 
du wypadków. Był on już jedna- 
kowoż zbyt daleko doprowadzo- 
ny, aby można było sytuację o- 
panować. Odnosi się wrażenie, że 
najbardziej wtajemniczeni w ar- 
kana zakulisowe politycy niemiec- 
cy, nie mogą dzisiaj przewidzieć 
co przyniesie jutro, Wobec tego 
stanu rzeczy, wobec dwóch nie- 
bezpieczeństw skrajnych; z jed- 
nej strony reakcji, pragnącej po- 
deptać traktat wersalski, a z dru- 
giej strony komunizmu, któryby 
chciał nas otoczyć falą od zacho- 
du, jest obowiązkiem rządu, sej- 
mu i całego społeczeństwa, kie- 
rując się nadal konsekwentnie 
tendencjami zdecydowanie poko- 
jowemi, zachować jednakowoż 
jaknajwiększą czujność i utrzy” 
mać ścisły kontakt z państwami 

„sprzymierzonemi i zaprzyjaźnio- 
nemi. 

Dotyczy to nietylko wielkich 
mocarstw, ale niemniej właści- 
wych państw sąsiednich. Dotyczy 
przedewszystkiem Rumunji. Ale 
stwierdzić należy wyraźnie, że 
sytuacja międzynarodowa wyma- 
ga także lepszego ułożenia się 
stosunków  Polsko-czeskich przy 
uwzględnianiu otwartych jeszcze 
spraw spornych. Chociaż umowa 
warszawska Z państwami bałtyc- 
kiemi z roku 1922 nie została 
ratyfikowana przez Finlaudję i 
wskutek tego nie weszła w życie. 
rząd polski dokłada pozytywnych 
1 skutecznych starań, celem opar- 
cia porozumienia bałtyckiego na 
realnych wytrwałych podstawach, 
ku czemu posłuży niedaleka kon- 
ferencja ministrów spraw zagra- 
nicznych w Warszawie. 

W stosunku do Litwy, rząd pol- 
ski, bezwzględnie oczywiście trwa- 
jąc na swem stanowisku zasad- 
niczem nietylko w sprawie gra- 
nicy, sle także w kwestji upraw- 
nień polskich w  Kłajpedzie, w 


Warszawa, 6 października. 


dalszym ciągu oczekuje chwili, w 
której w Kownie dojrzeje zrozu: 
mienie konieczności wejścia w 
bezpośrednie z nami pertrakta- 
cje, oraz zadość uczynienia słusz- 
nym żądaniom polskiej ludności 
miejscowej. 


Minister Seyda scharakteryzo- 
wał następnie stan rzeczy w fe- 
deracji sowieckiej i stwierdził, że 
rokowania w sprawie odpowie- 
dzi polskiej na notyfikację S.S.S,R 
postępują normalnie, 


Przechodząc do Genewy i Ha- 
gi, minister spraw zagranicznych 
wykazał, że nięprziidcie kandy- 
datury p. Skirmunta do rady ligi 
narodów jest w polityce we- 
wnętrznej wyzyskiwane - przez 
przeciwników politycznych rządu, 
że jednakowoż na terenie mię- 
dzynarodowym fakt, iż Polska, 
choć jeszcze jest wciąż, niestety, 
„klijentem* ligi narodów i cho- 
ciaż w ostatniej chwili gwałtow- 
nie napadnięta została przez swe 
„mniejszości narodowe“, uzyska- 
ła 17°glłosów, zgromadzonych w 
Genewie delegatów, oznacza, w 
porównaniu do sytuacji z przed 
roku jeszcze, bardzo poważny 
krok naprzód. 


Orzeczenia haskiego trybunału 
międzynarodowego w sprawie ko: ` 
lonistów i uzyskania obywatel- 
stwa polskiego z mocy samega 
prawa, są ciężką dla Polski 
krzywdą. Rząd stoi tu wobec naj- 
cięższych zagadnień, ale będzie 
pierwszorzędnych interesów bro- 
nit z nakładem energji, której 
domaga się odeń całe społeczeń- 
stwo. 

Minister Seyda zakończył rzu- 
tem oka na kwestję gdańską, w 
której korzystne postanowienia 
muszą być bezwzględnie zreali-' 
zowane w praktyce, jeżeli istot- 
nie pdkonany ma być punkt mar- 
twy, oraz podkreślił doniosłość 
sprawy * kłajpedzkiej i ostatniej 
słusznej decyzji rady ambasado- 
rów, która zgodnie z dobrze zro- 
zumianym interesem zarówno Li- 
twy jak Polski, zaapelowała do 
rady ligi narodów o wywarcie 
nacisku na rząd litewski, aby 
podpisał statut i protokuł kłaj- 
pedzki. 

Po dyskusji przyjęto jedno* 
myślnie, wśród oklasków, uchwa* 
łę, wyrażającą pełne uznanie 
dla działalności p. ministra Seydy. 
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Opieczętowanie księgarni „Książka“. 
Aresztowania. Skład rewolwerów. 


Wczorajszej nocy policja poli- 
tyczna warszawska wsadziła tęgi 
kij w mrowisko komunistyczne. 
Poruszono i przetrząśnięto kilka- 
dziesiąt mieszkań i nor komuni- 
stycznych. Oddawna obserwowa- 
ną działalność księgarni „Książ- 
ka* przy ul. Fiożej nr. 17, budzi 
ła u władz bezpieczeństwa po- 
ważne wątpliwości. 


Wreszcie przebrała się cierpli- 
wość policji, Nadkomisarz Józef 
Piątkiewicz zarządził natarcie 
nocne. Atak się udał, gdyż pracę 
powierzono wytrawnym  poskro- 
micielom komuny. 


Gros pracy odbywał się około 
północy. Z ul. Brackiej 17 ro- 
zeszły się grupki agentów po 
całem mieście. 

Najciekawszym momentem by- 
ło opieczętowanie księgarni 
„Książka“, gdzie właśnie nagro- 
madzono wiele interesującego ma 
terjału propagandowego i bibuły 
komunistycznej. Specjalnie zain- 
teresowano się osobami, kierują- 
cemi księgarnią. 

Po przeprowadzeniu rewizji w 
mieszkaniu prywatnem członka 
zarządu księgarni p. Ostrowskie- 
go, zarządzającego p. Stoneckie- 
go i woźnego księgarni, nieja- 
kiego Figata, wszyscy powyżej 
wymienieni zostali odprowadzeni 


"do ekspozytury śledczej. ` 
Ogółem aresztowano ubiegłej 


Warszawa, 5 października. 


nocy 10 osób, zabierając u nich 
dowodowe materjały, 

Charakterystyczną była rewizja 
w mieszkaniu Marji Szturm de 
Strem, zam. przy ul. Marszałkow 
skiej 79. Wyjaśniło się, że nie 
tylko w sferach tej grupy „poJi- 
tycznych* działaczy literatura 1 
propaganda odgrywa poważną 
rolę. 

Nie pogardzają oni także re- 
alnemi pociągnięciami np. po- 
ciągnięciami za cyngiel rewolwe=« 
rowy. Oto p. M. Szturm de Strem, 
„nie wiadomo“ po co, przecho- 
wywała u siebie kilka rewolwe- 
rów szybkostrzelnych, najnow- 
szych systemów, ćwa mauzery z 
kolbami itp. akcesorja walki po- 
litycznej, 

Również śród zabranych dru- 
ków uinnych zatrzymanych. podej- 
rzanych działaczy komuny, zna- 
lazły się karabiny. eii 

Sledztwo zatacza szerokie krę- 
gi. — Ciekawą jest rzeczą, iż w 
wielu wypadkach rewizji właści- 
cieli mieszkań, co do których i- 
stniały pewne poszlaki obciąża- 
jące, byli „chwilowo“ nieobecni 
w domu a nawet w Warszawie. 
Czyżby ich nieobecność łączyła 
się z odbywającym się w Berlinie 
kongresem centralnego komitetu 
komunistycznej partji robotników 
Polski? 

Zapewne sprawa ta wyjaśni 
się niedługo. 


NASZE SPRAWY. 


Jeszcze o redukcj 


W mumerze czwartkowym „IS- 
kry“ został zamieszczony arty- 
kut p.t. „Na dobrej drodze“, o- 
mawiający sprawę ewentualnej 
redukcji pracowników miejskich 
w związku z przedłużeniem go- 
dzin pracy w urzędach miej- 
skich. 

Artykuł ten 'zrozumiano. w 
sferach zainteresowanych w ten 
sposób, że ostrze jego tendencji 
było skierowane przeciwko pra- 
cownikom miejskim. 


HALKA 0 KLIN. 
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Rozmawiając, mniemany ów 
anglik zaprowadził ogrodnika nad 
głęboki rów, a raczej jaskinię, 

dzie  pogrzebanym był trup 

munda Beraud, i przekonał się 

Ł zadowoleniem, iż najmniejszy 

śląd nie mógł zdradzić popełnio- 
nej zbrodni. 

Wróciwszy do Paryża, przy- 
wdział swe zwykłe ubranie i u- 
dał się do bankowego biura na 
ulicę Le Pelletier. 

— Otóż w Saint-Maur, w alei 
de | Echo — powtarzał zcicha, 
rozegra się ostatni akt tak po- 
mysłowo przezemnie uiożonego 
dramatu. i 
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Z chwilą otrzymania upoważnie- 
a od mniemanego filantropa 
Cordier, właścicielka Willi Gałga- 
_ Miarzów otworzyła szeroki kredyt 
staremu Piotrowi Beraud, który, 
lak można się było tego spo- 
ay mało pracował, a pił 


i w magistracie. 
Sosnowiec, 6 października. 


Istotnie, ktoś nie znający stó- 
sunków magistrackich mógłby na 
podstawie podanego sobie faktu 
przedłużenia czasu pracy i prze- 
widzianej redukcji pracowników 
wysnuć wniosek, że genezą u- 
chwały zarządu miasta była nie- 
zadowalająca wydajność pracy w 
urzędach magistrackich. 

Tymczasem sytuacja wygląda 
zupełnie inaczej, Trudne położe- 
nie miasta, jak wogóle wszyst- 
kich miast w Polsce, w następ” 


Nie widział on swojego „do- 
broczyńcy*, owego Cordier, od 
chwili pogrzebu wdowy: Ferron, 
żywcem spalonej, pamiętając WSZe- 
lako o objawionem przezeń Ży- 
czeniu co do wyszukania Joanny 
Desourdy, udał się za wyśledze- 
niem jej mieszkania w okręgach, 
sąsiadujących z ulicą Sekwany, 
na której ta biedna kobieta po- 
przednio zamieszkiwała z n'kczem- 
nym swym towarzyszem, Pawłem 
Beraud. 

Prowadząc owe poszukiwania 


1 zbierając objaśnienia, gałganiarz 


nie zaniedbywał wstępować do 
składu wódek- i- piwiarni, jakie 
spotykał na drodze, Wieczorem 
wracał do Willi Ga!ganiarzów 
pijany, mie dowiedziawszy SIĘ 
niczego. 

Nazajutrz znów rozpoczynał 
poszukiwania z tymże samym 
skutkiem, na tychże samych wa- 
runkach. 
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Joanna Desourdy mieszkała do- 
tąd jeszcze w domu przy ulicy 
Lobineau, gdzie umieściła się ze 
swą córką, wszakże od owego 
dnia fatalnego, w którym nikczem- 
nie porzucił ją jej kochanek, 
obdarłszy ze wszystkiego. cięń 


„ISKR A“ — niedziela 7 pażdziernika 1923 roku. 


stwie braku odpowiednich źródeł 
dochodu, zmusza władze miej- 
skie do pewnych reform, któreby 
może w innych warunkach nie 
miały zastosowania. Oczywiście 
omawiana tu reforma nie popra- 
wi z gruntu finansów miejskich, 
jest ona bewiem tylko jednym z 
bardzo wielu ogniw łańcucha no- 
wej gospodarki, którą władze 
miejskie z energją wprowadzają 
w. życie. 

Jeżeli mowa o redukcji w ma- 
gistracie, to ostrze jej dotyka nie 
urzędników, jako pojedyńcze siły 
pracownicze, lecz całych urzędów. 
A więc, nie tak dawno, jak wia- 
domo, został zlikwidowany urząd 
mieszkaniowy, obecnie zaś istnie- 
je tendencja wprowadzenia za- 
sadniczych zmian w organizacji 
urzędu zdrowia. 

W- odpowiednim: momencie 
sprawę tę omówimy szerzej, w 
tej chwili chodzi nam tylko o 
skonstatowanie tego, że ko- 


nieczność przeprowadzenia re- 
dukcji nie jest pedyktowana nad- 
mierną ilością urzędników, -jako 
pojedyńczych sił pracowniczych, 
lecz raczej zbędnością niektórych 
urzędów. 

Tyle o redukcji. 

Co się zaś tyczy przedłużenia 
czasu pracy, to w tym miejscu 
czujemy się w obowiązku pod- 
kreślić z uznaniem stanowisko 
urzędników miejskich, którzy u- 
chwałę zarządu miasta przyjęli 
ze spokojem, godnym pracowni- 
ków, dbałych © dobro miasta, 
czego zresztą już niejednokrotnie 
dawali dowody. 

Te kilka uwag o stosunku u- 
rzędników miejskich do zarządzeń 
władz miejskich i do wypełnia- 
nia swych obowiązków uważamy 
za zadośćuczynienie, które się 
słusznie pracownikom miejskim 
należało, wobec  nietrafaych ko- 
mentarzy, tworzonych na tle u- 
chwały zarządu miasta. 


Dwie rzeźnie. 


O rzeźni sosnowieckiej mówi 
się zazwyczaj wówczas, gdy się 
ją oddaje w dzierżawę lub gdy 
się podwyższa czynsz, który dziś 
już wynosi wiele, wiele miljo- 
nów. Za co jednak płaci dzier- 
żawca, i za co płacą rzeźnicy, o 
to magistrat nie martwi się by- 
najmniej, choć winienby, jako do- 
bry gospodarz, zwrócić uwagę, 
w jakich warunkach odbywa się 
ubój. 

Rzeźnia sosnowiecka, to śmier- 
dząca buda, której przyciesie, na- 
siąkłe krwią, gniją. Dzierżawca 
stara się zakryć to deskami, po- 
malowanemi bardzo starannie o- 
lejno, ale mu się to nie udaje: 
tu załatał, tam się wali. Podło- 
ga cementowa, niby gąbka, na- 
siąka krwią i pomimo najstaran- 
niejszego zmywania, wydaje o- 
dór i prawdopodobnie jest sie- 
dliskiem zarazków, - przedostają- 
cych się następnie do mięsa. Ca- 
ła zresztą buda robi tak wstrętne 
wrażenie, że wierzyć się nie 
chce, by w mieście stotysięcznym, 
zaopatrującym w mięso nie tylko 
Sosnowiec, ale i sporą ilość iu- 
dności śląskiej, budynek użytecz- 
ności publicznej, przynoszący 
miljonowe zyski, mógł znajdo- 
wać się w podobnym stanie. 

Miałem sposobność zwiedzenia 
w tym czasie i rzeźni w Dąbro- 
wie i.. zdumiaiem: budynek czy- 
sty, widny, murowany, ściany 
wyłożone kaflami, podłogi majo- 
likowe! Zdawało mi się, że śnię. 


ledwie pozostał z tej młodej 
kobiety, 

Przechodziła ona wszelkie mę- 
ki, jakie serce matki dosięgnąć 
są w stanie, 

Mała Lina, owładnięta gorączką, 
leżała w łóżku. Joanna czuwała 
przy niej zrozpaczona. 

Pognębiona wstydem, ale go- 
towa znieść wszelkie upokorze- 
nia, aby dostarczyć chleba swo- 
jemu dziecku, ta nieszczęśliwa cho- 
dziła, prosząc o robotę dawnych 
swych kljentek. 

Nigdzie jej nie znalazła, a zda- 
wało się jej, iż wszyscy mówiąc 
do niej, patrzyli na nią i odpo- 
wiadali jej z pogardą. 

Niezrażona zawodem, udawała 
się do składów gotowych damskich 
ubiorów. Odpowiedziano jej, że 
sprzedaż źle idzie, oraz że liczba 
dawnych robotnic jest wystarcza- 
jącą, nowych zatem przyjmować 
nie mogą. 

Po owych bezskutecznych sta- 
raniach nieszczęsna wpadła w 
rozpacz, łatwą do zrozumienia. 
Wreszcie udała się do pałacu na 
bulwar Haussmana,postanowiwszy 
opowiedzieć wszystko pannie 
Verriere i błagać ją o pomoc, 


„czegóżby bowiem nie uczyniła 


dla swej małej Liny? Tam jednak 


Sosnowiec, 7 października. 


Zdumienie moje wzrosło jeszcze 
w dwójnasób, gdy na pytanie, 
kto jest dzierżawcą rzeźni w Dą- 
browie, odpowiedziano mi, że 
jest nim p. Cwaigenhaft, ten sam, 
który dzierżawi rzeźnie w So- 
snowcu. 

Nie będąc wtajemniczony w 
arkana prawne dzierżawy rzeźni 
w Sosnowcu, nie wiem, kogo wi- 
nić za obecny stan rzeczy. Zda- 
je mi się jednak, że wina magi- 
stratu polega na braku energji w 
stosunku do dzierżawcy, a lwią 
część winy trzeba przypisać dzier- 
Żawcy, który mógł 'urządzić rze- 
Żnię w Dąbrowie bardzo przy- 
zwoicie, a w Sosnowcu zbywa 
nas łataniną i malowaniem olej- 


nem. 
Czytelnik „Iskry“. 


Kronika. 
__ Kalendarzyk. 


Dziś N. M. P. Róż. 
r Jutro Pelagji. 
MEWIELA. 


Wsch. słońca 5.52 
Zach. 4.550 


Przyjazd p. Bajdy. Jutro 
przyjeżdża do Zagłębia p. Bajda, 


nadzwyczajny komisarz do zwal- 


powiedziano jej, że bankier prze- 
bywał na wsi z córką i siostrze- 
nicą. 

— jechać do Melnoue? — 
myśleć o tem nie mogła, mimo 
niewielkiej odległości od Paryża. 
Brakło jej na to pieniędzy. Z 
dwuch luidorów pozostawionych 
przez nikczemnego Pawła Bera- 
ud, miała zaiedwie pięć franków. 

Skoro te pięć franków wyczerpie 
się, co pocznie? 

Mieszkanie nie było zapłaco- 
nem, mogła ją właścicielka usu- 
nąć każdej chwili. 


Nie było bardziej przerażającej 
bez wyjścia sytuacji. 

Wobec tej strasznej nędzy, ja- 
ka ją ogarniała, wzrastając z każdą 
chwilą, jak' wzrastają fale rzy- 
pływającego morza, które ją 
wkrótce wraz z córką pochłonąć 
miało, rosła w nieszczęsnej chęć 
zemsty, 

Pokilkakrotnie starała się do- 
wiedzieć, co się dzieje z Pawiem | 
Beraud. 

Chciała od niego zażądać pie- 
niędzy, danych jej przez pannę 
Verriere, pieniędzy, które jej u- 
krad, a gdyby odmówił dania 
takowych, zabić go postanowiła. 
Nikt jednak mie mógł jej O- 


s 
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czania drożyzny. P. Bajda w cza- | 
sie swego pobytu w Zagłębiu © i 
odbędzie szereg konferencji z $ 
miejscowemi władzami w spra: 1 
wie dostarczenia Zagłębiu żyw- i 
ności. , AL 


* | 
Powrót ogonków. Przed 
sklepami rzeżniczemi, piekarnia- 
mi i składami z ziemniakami w 1 
Sosnowcu od kilku dni tworzą 1 
się długie ogonki wyczekujących 1 
na możność zaopatrzenia sięw | 
żywność. Najprawdopodobniej i 
przyczyną braku żywności w Sos 1 
snowcu jest z jednej strony nie- 
uczciwość kupców, którzy w o- 1 
czekiwaniu nowych zwyżek, cho- | 
wają zapasy taniej nabytych ar- 1 
tykułów pierwszej potrzeby, z 1 
drugiej zaś zaopatrywanie się 1 
slązaków w chleb i inne artykuły f 
żywnościowe u nas. Zug 


Nowe ceny. Wczoraj prezy- | 
djum delegacji cennikowei w So- 1 
snowcu ustaliło ceny następują: 
cych artykułów pierwszej potrze- 
by: mięso wołowe trefne 75.000 — 
mk. kg,  koszerae 110.000 mk, f 
jajko 3.800 mk. "AA 
Konferencja drożyźnianaw 
Katowicach. Onegdaj odbyła się — 
w Katowicach konferencja z u: 
działem przedstawicieli Zagłębia — 
w sprawie ceny trzody. Cenę 
maksymalną kilograma żywej wagi 
ustalono na 110.000 mk. są 


Z karty żałobnej. W Piotr- 
kowie zmarł w d.. 1 b. m. ś.p. — 
Michał Cieszkowski, b. rejent w 
Będzinie, a ostatnio prezes sądu 
okręgowego w, Piotrkowie, Dłuż- 
sze wspomnienie o zmarłym po- 
mieścimy w numerze następnym. są 

Ze związku nauczycieli 
szkół średnich. Onegdaj od- 
było się zebranie oddziału sosno- | 
wieckiego związku 


spiański, Lewandowski, Nawrn- 
cki, Kwinta i Reybekelowa, Do 
komisji rozjemczej wybrano pp.: 
Przewłockiego, W. Morawieckie- 
go i Wt. Araszkiewicza; do ko- _ 
misji rewizyjnej A. Mlakaą A 
Seege i L. Kruszewskiego. BE: 
Posiedzenie rady miejskiej 
w Sosnowcu. Jutro odbędzie — 
się w drugim terminie posiedze- 
nie rady miejskiej w Sosnowcu. 
Porządek dzienny przewiduje 
tylko sprawę umowy, która ma 
być zawarta z elektrownią w So- — 
snowcu. Ponieważ sprawa ta jest 
dla miasta niezmiernie ważna, 
przeto w posiedzeniu powinna 
wziąć udział jak największa ilość — 
radnych. Bi, 


bjaśnić, co się z nędznikiem tym 
stało. " M. 
Jednocześnie z pragnieniem zem- 
sty przychodziła jej myśl samo 
bójstwa. o 
Umrzeć wraz z Liną, pogrążyć ` 
się w wiecznym śnie, nie lepiej- 
że było dla nich nad męczęńskie 
to życie? Nie cierpiałyby już na- — 
tenczas. a 
W chwili jednakże spełnienia 
tego strasznego postanowienia, 
w chwili podniesienia ręki na 
własne swe dziecię, siły jej bra- 
kowało. M 
Niekiedy zdawało się jej, jako- 
by ogarniało ją obłąkanie, s 
Brała wtedy na ręce swą matą 
i ściskając ją do uduszenia, o- 
krywając konwulsyjnie pocałun- 
E a skoro kryzys minął, pła- 
ała. R. 
W chwili, w której widzimy 
Joannę, Lina zasnęła. "M 


/. Pogadanki o Japonji w szko- 
łach. Ministerjicm wyznań rel. i 
ośw. publ., przychylając się do 
prośby komitetu „Dzieci polskie 
— dzieciom japońskim“, połeciło, 
by we wszystkich szkołach śred- 
ich i powszechnych dnia 
października r.b. w miastach, a 
T między 6 i 15 października po 
/ wsiach odbywały się pogadanki 
| o Japonji ze zwróceniem uwagi 
= na kięskę, która ją dotknęła, oraz 
a potrzebę niesienia pomocy, 
ako wyrazu wdzięczności za 0- 
piekę, udzielaną naszym dzieciom 
przez rząd i społeczeństwo ja- 
oúskie. 
-Po pogadance będzie w szko- 
~ fach zorganizowana dobrowolna 
' składka, Oprócz tego ma mło- 
_ dzież podpisywać odpowiednie 
adresy, na których, obok nazwi- 
ska swego, wypisze ofiarowaną 
_ sutnę. 
Polecenie  ministerjum, które 
znalazło zresztą serdeczny od- 
_ dźwięk w sferach nauczycielskich, 
" będzie niewątpliwie w całej Pol- 
se w myśl intencji komitetu wy- 
Konane. 


Przypomnienie. Pomimo we- 
= zwania,  wystosowanego przez 
_ władze powiatowe do kupców 
_ składników o zgłaszanie zapa- 
sów artykułów pierwszej potrze» 
= by, dotychczas nikt mie kwapi się 
`. z wypełnieniem tego wezwania, 
- mie zdając sobie sprawy, iż wszel- 
= kie zapasy nie zgłoszone a uja- 
_  wnione przez władze kontrolujące, 

_ będą uważane za spekulacyjne 
` ukrywani 


| 


e towarów. 


Zebranie rzeźników. Dnia 
Q października r. b. w środę o 
godz. 6 wiecz, w lokalu t-wa rze- 
mieślniczego w Sosuowcu, przy 
ul. Sienkiewicza, odbędzie się ze- 
oranie kwartalne cechu rzeźników 
snowieckich, Urząd starszych 
i członków o punktualne i 
czne przybycie. Sprawy bardzo 
ważne, Oraz przyjęcie nowych 
członków, wyzwoliny i 
z uczni, 


Taksa szpitalna, Koszty ku- 
racyjne w szpitalu miejskim św. 
dąbrowski ustalił 


całość popisu złożą się ćwicze- 
mia lekkoatletyczne, boksowanie, 
iramidy I biegi. 


Księgi obrotu dla przedsię- 
orstw przemysłowych i handlo- 
ch podług wzorów dziennika 
oł Nr. 78 poleca skład mate- 
riałów piśmiennych Józef Hlaw- 
ski, Sosnowiec, 3-go Maja 25. 
186 8-6. 


| Z Domu ludowego w Sos- 
< nowcu. Sekcja rozrywkowa do- 
mu ludowego zawiadamia swych 
członków i sympatyków, że w 
dniu 7 bm, t j.w niedzielę, od- 
będzie się w lokalu własnym przy 
ul. Jasnej 26, „Wieczorek  fami- 
lijny*, na który złożą się: „Maj- 
ster i czeladnik“ komedja w 2-ch 
aktach J. Korzeniowskiego, tańce 
| gry towarzyskie. Początek punk- 
 tualnie o godz. 8 wiecz. Jedno- 
cześnie komunikuje, że z dniem 
l października b.r. odbywać się 
gdą stale co niedzielę wieczorki 
amiljne*. 609-3-1 


_ Ze sportu. Dziś na boisku 
"PT. 3. „Victoria“ na Pogoni przy 
ul. Diugiej odbędą się o godz. 3 
o pot. zawody w piłkę nożną 
Vędzy: k. s. „Zgoda“ (Klasa A 
kręgu Górnośl.) a i. s. „Victoria 
*. Klub „Zgoda“ należy do sil- 
ych klubów; w swych wyjaz- 
ach—w Poznaniu, Gnieźnie ect. 
odniósł wszed.ić zwycięstwo, Do 


Sosnowca przyjeżdża po raz pierw- 
szy, to też zawody z tym klubem 
budzą duże zainteresowanie. 

Zawody te odbędę się bez 
względu na stan pogodyi poprze- 
dzone będą przedmeczem O g. 
2 min. 30. 


Rozsadniki zarazy. Ponle- 
waż w ostatnich czasach zaczęły 
się mnożyć w Dąbrowie wypad- 
ki tyfusu brzusznego, miejski wy- 
dział zdrowia przystąpił do zba- 
dania przyczyn choroby. 

Okazało się, iż niebezpieczna 
zaraza rozchodzi się z dwóch 
źródeł. Mianowicie, niesumienni 
handlarze dolęwają do mleka za- 
każoną wodę z glinianek i do- 
łów i to jest jedną z przyczyn 
choroby, następnie zaś analiza 
wykazała, iż woda z miejscowych 
pompek zawiera baterje kałowe. 
Dąbrowa więc znajduje się w 
tych szczęśliwych warunkach, że 
albo brak jest zupełny przez dłuż- 
szy czas wody, lub też otrzymu= 
je ją zatrutą. 

Miejscowe władze są bezsilne, 
gdyż wszelkiego rodzaju wystą- 
pienia kończą się na papierze, 
co jednakże porabia nadzwyczaj- 
ny komisarjat do walki z epi- 
demjami i władze centralne, po- 
informowane doskonale o tych 
stosunkach, pozostaje tajemnicą. 


Pomysłowy radny. Policja 
dąbrowska pociągnęła do odpo- 
wiedzialności M. Nowera, radne- 
go miasta i właściciela sklepu 
przy ul. 3 maja, za sprzedaż no- 
wego gatunku papierosów, gdyż 
okazało się,iż pudełko papierosów, 
kupione w tym sklepie, wypeł- 
nione było tekturą. 


Czuły małżonek. Robotnik 
K. Woźniak z Dąbrowy, nie mo- 
gąc widocznie żadnym argumen- 
tem przekonać swej żony, chwy= 
cił za kilof, którym począł niemi- 
łosiernie okładać połowicę. 

Na krzyk ofiary zbiegli się są- 
siedzi i rozbroili Wożniaka, za- 
wiadamiając jednocześnie policję, 
Woźniakową z połamanemi że- 
brami odwieziono w stanie cięż- 
kim doszpitala, sprawcę zaś zwie- 
rzęcego czynu osadzono w wię- 
zieniu. 


Podwyższenie opłat. Magi- 
strat dąbrowski podniósł opłaty 
za ubój w rzeźni miejskiej i o- 
ględziny mięsa przywożonego do 
miasta do wysokości: sztuki du- 
że 250 tys. mk., małe 30 tys. Jed- 
nocześnie podwyższono opłaty za 
rozwożenie mięsa z rzeźni. 


Kradzież listów zagranicz- 
nych. Urzędnik pocztowy w 
Sosnowću, Feliks Prosiewicz, do» 
konał onegdaj kradzieży 39 li- 
stów zagranicznych, w czem by- 
ły także listy amerykańskie. Kra- 
dzież tę natychmiast zauważył 
naczelnik poczty i wezwał poli- 
cję, która po przybyciu zrewido- 
wała Prosiewiczai listy mu ode- 
brała, Przeprowadzono pozatem 
rewizję w mieszkaniu Prosiewi- 
cza, przyczem znaleziono sporo 
kart pocztowych zagranicznych i 
cały album marek, wyciętych ze 
skradzionych dawniej listów. Spra- 
wę Prosiewicza skierowano do 
sędziego śledczego. 


Węglarze. Za kradzież wę- 
gla z wagonów na stacji w Dą- 
browie, policja aresztowała  Józ. 
Kulisa i Wi. Kasprzyka, zamiesz- 
kałych na Staszycu, 


Smiertelny wypadek. Na 
kop „Paryż* przez pędzący po 
pochylni wózek, został zabity pod- 
pinacz, Fr. Lenartowicz. Wypa- 
dek spowodowała podobno nieu- 
waga kolegi, który, nie spraw- 
dziwszy, czy wóz jest zapięty, 
zepchnął go na pochylnię. 


Kradzieże żelaza. Za syste- 
matyczną kradzież żelaza na kop. 
„Paryż“ aresztowano robotnika 
tejże kopalni, J. aego i 
pasera Śzmulewiczu . Będzina. 
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Z, teatru. 


Krakowski teatr „Bagatela“ 
w całym swoim składzie został 
zaproszonym przez dyrektora 
Czarneckiego do Sosnowca na 
jeden występ, który odbędzie się 
już jutro w poniedziałek. Sym- 
patyczni goście odegrają świetną 
dwuaktową sztukę Sidneya Gar- 
ricka „Proces rozwodowy P.B.* 
Sztuka odegrana będzie u nas w 
tej samej obsadzie, co na scenie 
krakowskiej, a więc ujrzymy: pp. 
Modzelewską Marję, Osuchowską 
Helenę, Hellen Irẹ, Głogowską 
Eleonorę, Wojnicrównę Janinę, 
Noskowskiego Zygmunta, Szuber- 
ta Kazim., Wesołowskiego Tadeu- 
sza, Nowakowskiego Zygmunta, 
który zarazem reżyserował tę sztu- 
kę i innych. Początek przedsta- 
wienia o godz. 8 wiecz, Sprze- 
daż biletów już rozpoczęta, a że 
jak zwykle na występach teatru 
„Bagateli* jest przepełnienie i 
brak biletów, radzimy przeto 
wcześniej zaopatrzyć się w bile- 
ty, gdyż takowych napewno za- 
braknie, albowiem wszyscy dają. 
sobie rendez- vous w teatrze Czar- 
neckiego jutro w poniedziałek, 


Niedziela popołudniu „Ma- 
zepa“ Julj. Słowackiego, występ 
Knake-Zawadzkiego w roli wo- 
jewody. 


Niedziela wieczorem poraz 
drugi sztuka Jewreimowa „To, co 
najważniejsze”, która na wczo- 
rajszej premjerze zdobyła sobie 
przebojem licznie zebraną publicz= 
ność tak ze względów oryginalne= 
go założenia, świetnej wystawy 
oraz znakomitego wykonania, 


Poniedziałek — Sosnowiec 
występ artystów krakowskich z 
teatru „Bagatela“ „Proces roz- 
wodowy P. B.* Sztuka nieznana 
u nas, a ciesząca się ogólnym 
powo zeniem na wszystkich eu- 
pejskich scenach. 


Poniedziałek — Dąbrowa. 
„To, co najważniejsze" z udzia- 
łem całego zespołu teatru sosno- 
wieckiego. 


Wtorek — Sosnowiec po 
raz trzeci „To, co najważniejsze". 


Sroda — Będzin w teatrze 
„Corso“ wystawioną będzie głoś- 
na sztuka Jewreinowa „To, co 
najważniejsze“, Sprzedaż biles 
tów ma powyższy repertuar wszę* 
dzie już rozpoczęta w Sosnowcu 
w pawilonie ogrodników, vis-a vis 
dworca, w Dąbrowie w cukierni 
WP. Pietrzaka, w Będzinie w 
cukierni WP. Czerwińskiej. 


Ofiary. 


Na rzecz wdów i sierot po 
górnikach, zmarłych tragiczną 
śmiercią podczas katastrofy na 
kop. „Reden“ — składają człon- 
kowie związku lud.-narod. i pra- 
cownicy kop. „Jerzy“: Bisaga 
Albin, Bisaga Roman, Taubler 
Alojzy, Sałek Wojciech, Majew- 
ski Wlad., Mańka Jakób, Bąb- 
czyński H.—po 100 tys. mk.; Kurc 
Jan, Aszczik Antoni, Cieśla Leo- 
pold, Dąbrowski Jan, Hermanow- 
ski K., Stawiński Mikołaj, Fiodo- 
ruk St, Soroko Marjan, Jakubow- 
ski Jan, Kobierski Aleksader, Lu- 
boiński Piotr, Szade Juljan, Za- 
wiszewski Jan, Łysik Jan, Stachu- 
ra Józef, Szlachcic Szczepan, 
Swiadkiewicz Paweł, Pucek Ro- 
maa, Krzystanek |. Kozakow Jan, 
Wnukówda J., Ludwiczek St, Ży- 
wicki Mikołaj — po 50 tys.; Mie- 
dzianowski Józef mk. 250 tys, 
Osuch Jan 20 tys, Filak Jerzy 
30 tys., Kozłowski Ksawery, Woj- 
ciechowski — po. 70 tys, mk., 
Halama Stan. 10 tys. mk., Góral- 
ski Wład. 20 tys, Mrozik Adam 
20 tys., Jędrzejczak 10 tys., Mo- 
ściński 6U tys. i Zięba Józef 30 
tys. mk. Razem 2.670.000 mk. 


— Pracownicy i robotnicy fa- 
bryki „Odlewnia stali Woźniak i 
S-wie* w Sosnowcu, Składają 
mk. 1. miljon 750 tys. (sł. jeden 
miljon siedemset pięćdziesiąt ty- 
sięcy mk.), tytułem ofiary na 
wdowy i sieroty po górnikach, 


którzy zginęli tragiczną śmierci? 
na kop. „Reden“. 

— Pracownicy kol. w-łu dro- 
gowego odstępu Sosnowiec W.— 
składają na rzecz ofiar katastro- 
fy na xop. „Reden“ mk.3 miljo- 
ny 638 tys, 400 mk. 


Głosy czytelników. 


Siedem plag dąbrowskich. 


Zagłębia są na- 
sze koleje. Pomimo tylokrotnych 
nawoływań w prasie nie widać 
wcale, aby kolej cośkolwiek ro- 
biła w celu zmniejszenia olbrzy- 
miego tłoku, który ma miejsce 
prawie przy każdym pociągu. 
Czekamy widać na jakiś większy 
wypadeź, pociągający kilka ofiar, 
wtedy dopiero zaczniemy myśleć, 

Czy doczepianie kilku wago= 
nów towarowych nie uratowało- 
by sytuacji? 

Czy sprzedawanie biletów po- 
wrotnych do stacji Zagłębia.i 
Katowic nie usunęłoby tych nie- 
skończonych ogonków przy ka- 
sach w Dąbrowie, Będzinie, So- 
snowcu i Katowicach? 

Przyjeżdżając do Dąbrowy mu- 
simy przechodzić przez ten nie- 
szczęśliwy wiadukt, który wobec 
olbrzymiego ruchu, stale wymaga 
jakiejś naprawy. Niestety, nasze 
władze kolejowe nie skore są do 
napraw, Czeka się widać, aż 
jaka pani naczelnikowa złamie 
nogę. Ktoby się tam jednak tro- 
szczył o to? Przecież w Dąbro- 
wie niebezpieczeństwo grozi na 
każdym kroku: Po chodniku w 
stronę kościoła uwijają się cy- 
kliści, jak ma wyścigach; pilnuj 
się bo cię rozjedziel 

Na Ulmanie kompletny cyklo- 
drom: o każdej porze dnta spot- 
kać można dzieci od lat 9, uczą- 
ce się jeździć, często cyklista ta- 
ki nie może dostać nawet do 
pedału, ale zato, gdy kogo roz- 
jedzie, wtedy z całą szczerością 
tłómaczy się, Że on się dopiero 


Plagą NE 
0 


uczy! 
Jeżeli to jest niedopuszczalne 


Dąbrowa, 5 października. 


to naprawdę karygodną jest jaz-, 
da na rowerze we dwójkę, W 
Dąbrowie jest to jednak w wiel- 
kiej modzie. Cyklista, który w 
takim razie mie może pewnie 
kierować rowerem, kręci kiero- 
wnikiem na lewo i prawo, a wy, 
przechodnie, uciekajcie, bo w Dą- 
browie cyklista większe ma pra- 
wa, niż w każdym innym mieście. 

Doprawdy, policja powinna 
skrzętnie notować numery takich 
rowerów, a pieniężna kara, za- 
płacona przez cyklistę, odstraszy 
naszych sportsmenów Od robie- 
nia prób na ulicy, 

Skoro się mówi o plagach dą- 
browskich, nie można nie wspom- 
nieć o przejeździe kolejowym z 
Huty Bankowej na Reden, Dla- 
czego ma przejeździe tym nie 
zastosowane są szlabany, jak to 
ma miejsce w całej Europie? 
Czytelniku, czyś słyszał kiedy 
gwizdek ostrzegawczy lokomoty- 
wy kopalnianej, przejeżdżającej 
z kopalni na hutę? Znam ludzi, 
którzy w Dąbrowie mieszkają już 
oddawna, ale do gwizdków tych 
przyzwyczaić się nie mogą i zda- 
la już zatykają uszy przed tym 
gwizdkiem z obawy, aby im bę- 
benki w uszach nie popękały. 

Obecnie obywatel dąbrowski z 
wiarą i nadzieją patrzy ma ma- 
gistrat i nowego prezydenta, któ- 
ry energiczną ręką wziął się do 
naprawy naszych warunków ży- 
cia i mamy nadzieję, że nie je- 
dne złe naprawi, a jest tego 
naprawdę wiele. O reszcie opo- 
wiem kiedyindziej. 

Dąbrowiak. 


Z sądu. 


W ub. środę sąd okręgowy w 
Sosnowcu, W trybie postępowa- 
nia uproszczonego, rozpatrywał 
między innymi następujące spra- 


wy: 

1) Stanisława Nogi z Dańdó- 
wki, oskarżonego o kradzież ko- 
zy Antoninie Niedzielskiej w Dań* 
dówce i 5 kur Marjannie Leśnia- 
kowej w nocy z 9 na 10 mar- 
ca r.b. Noga został skazany na 7 
mies. więzienia. ; 

2) Leona Zielińskiego, oskar- 
żonego 0 Kradzież 70 tys. mk. 
Stefanowi Warkoczowi w Dąbro- 
wie 16 maja 1922 r. Z powodu 
niestawienia się świadka sprawę 
odroczono. 

3) Kazimierza Ostrowskiego i 
Piotra Bądko,oskarżonych o kradz. 
bielizny Stanisławie Łabędzkiej w` 
Czeladzi 16 maja 1922 r. Zosta- 
li skazani: Ostrowski na 8 mies. 
więzienia i Bądko na 3 mies. wię- 


zienia. 

4) Władysława Mikina oskar- 
żonego 0 kradzież bizuterji za 
15 miljonów mk, Stanisławowi 
Nowakowskiemu w Dąbrowie 12 
maja r. b. i Jana Parzyszka, Sta- 
nistawa Aleksandra i Antoniego 
Kaliny, oskarżonych o przyjęcie 
na przechowanie tej biżuterji. 
Z powodu niestawienia się świad- 
ków sprawa zostałą odroczona, 

5) Borucha Młynarskiego i Ja- 
na Czyża z Sosnowca oskarżo- 
nych o przemytnictwo 602 tys. 


mk. zagranicę 28 października 
1921 roku. Z powodu niestawie- 
mia się świadków sprawę Odro- 
czono. Świadkowie ukarani. 

6) Michała Stefańskiego, Fran- 
ciszka Walczaka i Mieczysława 
Janika o zadanie uszkodzenia cia- 
ła Juljanowi Kaczmarzykowi na 
Piaskach 8 kwietnia r.b. Sprawę 
odroczono. 

7) Stanisława Dąbrowskiego z 
Pradeł, oskarżonego o sprzedaż 
wódki bez patentu. Sprawę odro- 
czono z powodu niestawienia się 
świadków. 

8) Jakuba Pietranka z Zagórza, 
oskarżonego o uszkodzenie ciała 
Helenie Cieślikowej 23 marca r.b. 
Na zasadzie amnestji sprawę 
umorzono. 

9) lcka Grlinberga ze Sławko- 
wa, oskarżonego o sfałszowanie 
karty poborowej. Na zasadzie 
amnestji sprawę umorzono. 

10) Mendia Chojta z Zagórza 
oskarżonego o dwużeństwo, pier- 
wszy raz z Chawą Sapir, drugi 
raz z Fajglą Fajtmann z Zagó: 
rza 19 czerwca 1920 r. Chaji 
został skazany na 6 mies, wię- 
zienia, a ma zasadzie amnestjł 
kara więzienia została mu zmniej: 
szona do 3 mies. więzienia. 


| R | 


Reklama 
jest dźwignią handlu! 


cei 1 województwa. 


Wycieczka dziennikarzy w 
Częstochowie. Po powrócie ze 
Siąską dziennikarze zatrzymali się 
na kilka godzin w Częstochowie, 
gdzie zwiedzili bazylikę Jasno- 
górską. 

Dziennikarze, oprowadzani przez 
o. przeora ks. Piotra Markiewi- 
cza i o, Piusa Przeździeckiego, 
zdumiewali się ogromem pracy i 
starań, włożonych w ostatnich 
czasachw upiększenie świątyni Ja- 
snogórskiej. Należy stwierdzić, iż 
ogół nasz istotnie nie wie . zu- 
pełnie, ile zrobiono ostatnio na 
Jasnej Górze. 

Wspaniałe krużganki, gruntowe 
na reorganizacja skarbca, urzą- 
dzonego w sposób imponujący, 
urządzenie nowej wspaniałej bi- 
bljoteki, archiwum klasztornego, 
kryjącego bezcennej wartości do- 
kumenty historyczne, oto ogrom 
pracy, wykonanej cicho, bez roz- 
głosu, tak cicho, Że nawet miej- 
scowi mieszkańcy o tem niewie= 
dzieli, ARR 

To też praca strażników naro- 
dowej pamiątki znalazła u zwie- 
dzających Częstochowę przedsta- 
wicieli prasy wielkie uznanie. 


Normy odszkodowań, Woje- 
wództwo kieleckie wydało nowe 
normy szacunkowe przy przyzna- 
waniu odszkodowań za zabite z 
polecenia władz zwierzęta do- 
mowe. 

Tranzlokacje. Kierownik ko- 
misatjatu pol. w Kielcach, aspi- 
rant Romański, został przeniesio= 
ùy na stanowisko zastępcy ko- 
mendanta powiatowego w Kiel- 
cach, a podkomisarz Jan Antczak 
na stanowisko kierownika komi- 
sarjatu. 

Walka z drożyzną, Staro- 
stwo kieleckie poleciło osobom, 
zajmującym się handlem artyku- 
łami pierwszej potrzeby, by we 
własnym interesie 1 i 15 każde- 
go miesiąca aż do odwołania te- 
go zawiadamiali starostwo o sta- 
nie zapasów jakoteż o wszelkich 
zmianach stanu wykazanych za- 
pasów oraz o oczekiwanych w 
14 dniach nowych transportach, 

Pożyczka na szkołę. Minist. 
spraw wewn. w porozumienip z 
min. skarbu zatwierdziło uchwałę 
rady miejskiej Kielc, powziętą na 
dwóch kolejnych posiedzeniach 
w sprawie zaciągnięciu ze skar- 
bu państwa za pośrednictwem 
banku budowlanego w Warsza- 
wie długoterminowej pożyczki w 
wysokości 150 miljonów mkp. na 
budowę gmachu 7-mio klasowej 
szkoły powszechnej żeńskiej przy 
ul, Tad. Kościuszki. 


Naczelnik kancelarji głów- 
nej urzędu wojewódzkiego W 
Kielcach p. Bolesław Bilski, brat 
wojewody kieleckiego, przenie- 
siony został do ministerjum spraw 
wewnętrznych w Warszawie. 


Jarmark ogrodniczo-rolni- 
czy w Radomiu. Organizowan 
przez rad. tewo rolnicze pokaz 
urządzono ną dużym placu spół- 
ki rolnej. W grządzonych na pla- 
cu pawilonach, rozmieszczone bę- 
dą eksponaty; pod szopami i na 
placu całe masy owoców, wa- 
rzyw, kwiatów i t. p. 


KINO | 
„ZAGŁOBA* 


Kto chce się znale 
szy do „Zagłoby“, 


w najnowszej kreac 
' (Ten szampańszi 
szawie), 
Dia 


manm PE W EYE 


2 godziny bezustannych hurag 
ść w wirze zapomnienia o wszelkich troskach, 
gdyż zapewniamy, 


„e musi, gdy jego oczom 
roześmiać się , Bdy komicznego świata: 


PAT i PATAGRON 


ji w 6-cio aktowej farsie p. t. i ? ? ? 
obraz udało nam się sprowadzić, jako 3 c 

Z powodu nadzwyczajnych kosztów w sS rowadzęniu te- 
go filmu CENY MIEJSC COKOLWIEK PODWYŻSZONE. 
młodzieży dozwolone. nz 


W pokazie bierze współudział 
radomskie koło ziemianek i pol- 
ski zawodowy związek ogrodni- 
ków. Otwarcie pokazu wastąpiło 
4 października rano, poczem po- 
kaz zwiedzały szkoły, a następ” 
nie publiczność. 


sej SKR A" — niedziela 7 października 1923 roku. 


Wystawa japońska. W czwar 
tek otwartą będzie w gmachu 
starostwa w Radomiu „wystawa 
japońska". Liczba zgłoszonych 
eksponatów jest już dość pokaźna. 


ONENE EEEE 


TELEGRAMY. 


(Przez telefon.) 
manama 0a 


Klęska socjalistów przy wyborach 
do kasy chorych w Wilnie. 


Wilno, 6 października. 

Według urzędowych  davych 
wybory do rady kasy chorych 
m. Wilna dały wyniki następują” 
ce: Grupa ubezpieczonych lista 
nr 2 PPS. i związki zawodowe 
otrzymały 10 mandatów, lista nr, 
3 chrześcjańskich związków ior- 
ganizacji zawodowych—13 man- 
datów, lista nr. 4 Bundu i socjal. 


dem, — 3 mandaty, lista nr. 6 
zjednoczonego frontu robotnicze* 


. go—3 mandaty, lista nr. 8 ogól- 


nego: żydowskiego związku ro" 
botniczego w Polsce—3 mandaty. 
Grupa pracodawców: lista nr. 5 
związków organizacji polskich 
pracodawców—5 mandatów, lista 
nr. 7 zjednoczenia pracodawców 
żydowskich—11- mandatów. 


Metropolita ks. Szeptycki we Lwowie. 


Lwów, 6 października. 

W piątek po południu wrócił 
dó Lwowa metropolita ks. Szep- 
tyzki. Po drodze z Warszawy za* 
trzymał się w Przemyślu, gdzie 
przenocował u tamtejszego gre- 
cko-katolickiego biskupa ks. Ko- 
tyłowskiego. Z Przemyśla wyje- 
chał metropolita w piątek o godz. 
4-ej po poł. W drodze towarzy- 


szył mu biskup Kotyłowski. Do 
Lwowa przybył ks. metropolita 
o godz. 7 min. 15 wieczorem i 
udał się bez żadnych ceremonjal- 
nych powitań wprost de zabudo- 
wań śŚwietojurskich. Na placu św. 
Jura zebrała się grupka młodzie- 
ży, która jednakże nie docze- 
kawszy się metropolity, rozeszła 
się do domów. 


mramora 


Wycieczka inżynierów do Szwecji. 


Warszawa, 6 października. 
Na zaproszenie szwedzkiego 
związku eksporterów wyrusza dziś 


lanal 


tzyrowickieo Miiziałi TOW. ni 


do Szwecji wycieczka polskich 
inżynierów, mająca za zadanie 
zapoznanie się z wytwórczośeią 


a 


niniejszym podaje do publicznej wiadomości, iż z lokalu T-wa 


zginął kwitarjusz składek człon- 
-kowskich z Nr.Nr. kwitów 1—100. 


Członkowie, którym wydane 
zechcą się zgłosić do lokalu 


najpóźniej do dnia 10 b. m, celem 


były kwity z tego kwitarjusza, 


oddziału — Małachowskiego 9 — 


wydanie Im innych kwi- 


tów wzamian posiadanych. i 


Z dniem 11 października r. b. wszystkie kwity kwitarju- 
sza 1--100 uważa się za nieważne. 


Zarząd $osnowieckiego Oddziału 
Tow. „Rozwój“. 


N 


Zarząd Sosnowisckiego Oddziału Tow. „Rozwój“ 


zawiadamia swych członków, że dn. 7 października f. b. odbędzie się 
w sall Polskich Związków Zawodowych na Pogoni Mariacka | 


Walne Zebranie 


Porządek dzienny: 


Gzłonków T-wa 


1. Wybór prezydjum. 2. Sprawozdanie z do- 


tychczasowej działalności Zarządu Oddziału. 3. Sprawozdanie ka- 


sowe. 4. Program 


działalności na przyszłość. 5. Wolne wnioski. 


Prawomocne obrądy bez względu na ilość członków rozpoczynają się O 8. 


3 po poł. Wstęp bezpłatny Za 
cz 


onkowskiej za wrzesień r. 


okazaniem 
b. — Początek o godzinie 2-ej po południu. 


kwitów z opłaconej składki 


O liczne i punktualie przybycie uprasza wszystkich członków 


642-1 
© 


Od poniedziałku 1 października MD. 
Wielkie święto dia zwolenników kina 1 


Wieczory szampańskiego humoru 11! 
miech spie- 


że kto od urodzenia się nie śmiał, 
ukażą się najkomiczniejsi komicy Z 


ekran po , War- 


D 


anów śmiechu ! 


| 


Zarząd $osnowieckiego Oddziału Tow. „Rozwój.“ 


KINO 


i? ZAGŁOBA“ 


MSL Od poniedziałku 8-go paź- 


dziernika r. b. 
Prawdziwa sensacja!!! 


Bożyszcze a brain „Gaumont* 


ARABIA SA 


SANDORF 


Najnowszy miljardowy film doby obe- 
cnej, roz ający się we wszystkich 
częściach Świata w 4 serjach, które 
będą wyświetlane po2 serje na raz. 


Szczegóły podamy w afiszach. 


Dnia 3 paździermka 1923 r. w kościele 
parafjalnym w. Sosnowcu odbył się ślub p. 
WANDY NOWAKOWSKIEJ z p. KAROLEM 
ŻUKOWSKIM, | 

) 


o czem zawiadamiają 
RODZICE. 


688 


Panom Ignacemu Nowakowi i Antoniemu 
Wieczorkowi funkcjonarjuszom pol. państw. 

| za szybkie wykrycie sprawców kradzieży w 
zakładzie blacharskim, składam tą drogą Ser- 

| deczne podziękowanie. „AJ 
SZMUL NACHZEMJA AGS 


Sosnowiec, Siulecka lı 


RP 


723 


ZAWIADOMIENIE, 


Niniejszym zawiadamiam Sz. Klijentelę, 
kładu krawieckiego, mieszczącego się w Będzinie, przy ul. 


że do swojego za- 
Ko- 


ściuszki 36 sprowadziłem materjały a pa i z takowych wyko” | 


nywam zamówienia. poważaniem 


Będzin, dnia 6-X-1923 roku. 737 


Zapisy na koedukacyjne komplety przygotowawcze i 
w Sosnowcu (3-go Maja 
przyjmuję jeszcze dnia 8 (poniedziałek) i 9 (wtorek) b.m. od g 
10 rano do 2 po poł, po tym terminie nowi kandydaci — ze 


względu na zaawansowanie w nauce już zapisanych — przyjmo- 
wani nie będą. 33-2 B. KŁONIECKI. 


EEEE i zip otrówjcją: rowie WZOROWE moej 
ESR U —= DOM LUDOWY w Sosnowcu === U SCE 
aaa U ul. Jasna 26. pi 
ss U i 

H p W niedzielę, dnia 7 pażdziernika r. b. odbędzie się ją 

| ¥ WIECZOREK FAMILIJNY, į 

fi R na który złożą się 8 

fi n „MAJSTER i CZELADNIK“ 

så komedja w 2-ch aktach J. Korzeniowskiego. 

3 ii a wa da awy towarzyskie i tańce, — = — 


Początek f ariano o godz. 8-ej wieczór. 
ECIEJCJE ufet własny na miejscu. 
AOCJEEZB ZE ATE ZP” PP OD O OD OP O OP Z AZ OT OZ 


aaas o amna R o anD 0 ams A f o jamn o A © A o M O AD O M? i 


Przystępu jąc do założenia własnego przedsiębiorstwa pod firmą | 


DOM 


w POZNANIU, ul. $ew. Mielżyńskiego nr. 4 
niniejszym komunikuje, iż od 1 października 1923 r. 


SPO stanowisko kierownika firmy: 
TOWARZYSWA PRZEMYSŁOWO - HANDLOWEGO 


F. TYMIENIECKI i S-ka ODDZIAŁ w POZNANIU. 
Wiktor Jędrusek. 


709 


Towarzystwa Górniczo - Przemysłowego 
„ARABIA RENARD“ w Sosnowcu 


podaje do wiadomości odbiorców ceny netto franco wagon sortownia, które | 
pobierane będą ód dn. 1 do 15 października 1923 r. za poszczególne gatunki i sor- 
tymenty węgla, wysyłanego z kopalni do stacji, leżących wewnątrz granic | 

Rzeczypospolitej. Ceny podane są zasadnicze w markach za tonnę: | 


Zarząd 


Gruby i kostka I 1.500.000 | Orzech Ill 

Kostka Il 1.450.000 į Pospółka I 1.030.000 ; 
Orzech I 1.380.000 | Grysik 920.000 | 
Orzech II 1.285.000 | Miał bez grysiku 430.000 


UWAGI: A) Wymienione Towarzystwo za płukane gatunki | 
węgla doliczać będzie do powyższych cen zasad- 

niczych 10*/, dodatek. E 

l B) Wszystkie wyżej wyszczególnione ceny podane | 
Í są bez podatku państwowego, oraz bez opłat ko- 
munalnych od wysłanego węgla. Podatki,i opłaty 
te, a również podatek stemplowy od umówy i od 
rachunku obciążają całkowicie odbiorcę. Należ- 
ności z tego tytułu wypływające będą podawane 

w rachunkach. $ 
C) Dja węgla z kopalni Towarzystwa „Renard“ po- 
datek państwowy wynosi obecnie 30%, od ceny 


700 węgla netto. 


Stanisław Bomba. | 
| 
k 


Nr. 1) do klas: I, 1, Ii, IV, V i Vi Wa 


HANDLOWY j. 
W. JĘDRUSEK |. 


anp © cum © anan o ammo © GHID © CELIS) © | UUIND © GIMD © OKO © GHAD © CHUD © URET) 0. 


Cennik wegla m ną powe pionka (OJ 


980.000 | 


|. odbył narady z bawiącymi tam 


je 


órzemysłową Szwecji i zbadanie 
> ile przemysł szwedzki może 
a20patrywać Polskę w artykuły 


„I SK R A* -— niedziela 7 pażdziernika 1923 roku. 


techniczne, sprowadzane dotych- 
czas z Niemiec. Wycieczce prze- 
wodniczy inż. Henryk Karpiński. 


Kanał Zagłębie Dąbrowskie—Wisła. 


Warszawa, 6 października. 
Ministerium robót publicznych 
cpracowuje obecnie projekt ka- 
nau spławnego, prowadzącego z 


zagłębia węglowego na północ 
do Wisły pod Toruniem. Kanał 
ów będzie miał połączenia z 
Warszawą i z Wartą. 


„menpea 


Ininja francuska o sytuacji w Niemczech. 


Paryż, 6 pażdziernika, 

Tutejsze koła rządowe śledzą 
uważnie przebieg przesilenia rzą- 

dowego w Niemczech. Quai 
a'Orsay osądza położenie do te- 
go stopnia krytycznie, ze iząd 
francuski zamierza nawet wzmo- 
cnić wojska okupacyjne. Wkrótce 
mają odejść na obszar okupacyj- 
ny posiłki z północnych garnizo- 
nów Francji. 

Najnowsze zarządzenie bawar- 
skiego jeneralnego komisarza pań- 
stwowego Kahra, który zagroził 
karą ciężkiego więzienia albo na- 
wet i śmierci każdemu, kto u- 


F dzieli pomocy władzom okupa- 


Paryż, 6 października. 
„Echo de Soir“ podaje z An- 


4 twerpji, że b. kronprintz przybył 


we czwartek do Doorn, gdzie 


Warszawa, 6 października. 
Wczoraj odbyła się w oddziale 


"walki z lichwą przy komisacjacie 


rządu konferencja z przedstawi- 
_ cielami kupiectwa warszawskiego 


= w sprawie nabywania obcych wa- 
lut na pokrycie zagranicznych 


zobowiązań. Obrady toczyły się 


| E pod przewodnictwem nacz, oddz. 


‘dr, Totwena przy współudziale 


przedstawicieli PKKP. Chodziło 


= © sposób nabywania obcych wa- 
, lut przez kupców i wypośrodko- 
<' wania różnicy pomiędzy notowa- 


4 


niem kursu giełdy oficjalnej, a 


| kursu międzybankowego. 


-= Po wysłuchaniu obszernego re- 


= feratu przedstawiciela P. K. K, P, 
= zebrani kupcy zdecydowali, 


że 
wobec zapowiedzianej przez rząd 


Oksford, 6 października. 
Na żądanie studentów francu- 
skich odrzucono na międzynaro- 


8 dowym kongresie wniosek dele- 


Warszawa, 6 października. 
Minister spraw wewnętrznych, 
Kiernik wydał odezwę do podle- 
głych mu urzędników, w której 
nawiązując do faktu istnienia w 


-~ pewnych kołach pracowników rzą- 


dowych, tendencji strajkowych, 


M wyraża przekonanie, że ogół u- 


rzędników nie da się pociągnąć 


| takim basiom. 


Rząd świadom jest, że obecne 


A 
U 


" uposażenie pracowników: pań- 


Ko, 


$ _ wy uposażenia pracowników 


E 


_ stwowych nie we wszystkiem od- 
y powiada stosunkom drożyźnianym, 


regulowanie jednak tego uposa- 


4 żenia nie może odbywać się po- 
| nad możność finansową skarbu 


_ państwa, która jedynie jest 


gra- 
nicą życziiwości rządu dia spra- 
pań- 


= Pogoda na dziś. 


"4 
$ 


__ Temperatura bzz zmiany, deszcz 


3 


"48 


A 
nV 


"SDE 


cyjnym, uważane jest na Quai 
d'Orsay za wyzwanie. Francuskie 
koła rządowe są zdania, że celem 
rządu prawicowego, któryby te- 
raz przyszedł w Niemczech do 
władzy, nie będzie usunięcie 8 
godzinnego dnia pracy albo zwal- 
czanie partji lewicowych, ale ra- 
czej dążenie do unieważnienia 
traktatu wersalskiego. 

„Temps“ w dzisiejszem swo- 
jem wieczornem wydaniu pisze, 
że obecne przesilenie niemieckie 
nakłada na Francję innych 
sprzymierzonych obowiązek przy- 
gotowania się od odparcia wspól- 
nego niebezpieczeństwa. 


Hohenzolerni marzą o koronie. 


już przywódcami wszechniemców 
i monarchistów z Berlina i Mo- 
nachjum, Obrady były poświęco- 
ne obecnemu położeniu. Prze- 
wodniczył b. cesarz Wilhelm. 


p = Kupey przewidują stabilizację kursu marki. 


stabilizacji marki polskiej kupo- 
wanie walut obcych w chwili 
obecnej na pokrywanie zobowią- 
zań zagranicznych może przyczy- 
nić się do poważnych strat dla 
kupiectwa, ze względu na prze- 
widywany raptowny spadek kur- 
su tych walut. 

W ciągu najbliższych kilku ty- 
godni kupiectwo będzie unikało 
pokrywania faktur zagranicznych, 
natomiast przy sprzedaży arty- 
kułów, pokrywanych w walucie 
zagranicznej, a jeszcze niepokry- 
tych, będą stosowane notowania 
giełdy oficjalnej po kursie dnia, 
przewidując, że kurs ten w dniu 
stabilizacji marki polskiej nie 
przękroczy obecnych notowań 
oficjalnych. 


_ Studenci niemieccy nie będą dopuszczeni 
K na kongres międzynarodowy. 


gatów angielskich o dopuszczenie 
pe pe studentów niemie- 
ckich. 


Okólnik ministra Kiernika. 


stwowych, W dalszym ciągu okólni- 
ka p. min. oświadcza, że żywi peł- 
ne zaufańie, że wśród pracowni- 
ków  ministerjum spraw we- 
wnętrznych i urzędów podległych 
niema tych, którzyby chcieli wejść 
na drogę nielegalną i którzyby 
nie zdawali sobie sprawy ze 
szkodliwych następstw tej drogi 
dla przyszłości państwa, Zazna- 
cza jednak z naciskiem, że o ile 
znalazłyby się takie jednostki, w 
żadnym wypadku wykroczeń tego 
rodzaju tolerować nie będzie i 
zastosuje dla nich wszystkie ry- 
gory przepisów prawnych. 

Podobny okólnik rozesłali do 
podległych sobie urzędów i inni 
ministrowie. 


bare m ze 


Miljonówka. 


„ W dzisiejszym ciągniediu mi- 


_ wiatry zachodnie i północno-za- ljonówki los padi na 
___ chodnie, 


Nr. 78.549. 


Giełda. 


Warszawa, 6 października, 
Funty — 2.415.000. 
Dolary — 530.000. 
Franki szwajc. — 94.900. 
Franki franc. — 30.150. 
Korony czes. — 16.300. 
Korony aust — 7. 
Marki niem. — 0.00065. 


Z kraju. 


Wystawa wojskowej prasy 
polskiej w Warszawie. W nie- 
dzielę 7 b. m. urządzoną będzie 
w sali koalicyjnej kasyna oficer- 
skiego na Zamku jednodniowa 
wystawa wojskowej prasy pol- 
skiej. Na wystawę tę, oprócz 
wszystkich organów współczesnej 
prasy wojskowej złożą się rzad- 
kie już obecnie okazy pisemek 
obozowych z czasu legjonów, 
pierwszego korpusu i innych for- 
macji ochotniczych, zarówno w 
kraju, jak 1 na obczyźnie wyda- 
nych, oraz pierwociny wojsko- 
wych wydawnictw perjodycznych 
z ubiegłych stuleci, poczynając 
od 18 wieku. 

Inauguracja wystawy wobec za- 
proszonych reprezentantów władz 
i prasy odbędzie się o godz. 12 
w południe. 

Doskanały urodzaj ziemio- 
płodów. Onegdaj w ministerjum 
rolnictwa odbyła się konferencja 
prasowa, na której p. Gościcki 
przedstawił wyniki zbiorów tego- 
rocznych i sprawę eksportu zie- 
miopłodów. Zbiory tegoroczne — 
oświadczył minister —  przewyż- 
szają zbiory z ubiegłego roku, a 
minimalna nadwyżka wywozowa 
wynosi 152,000 wagonów zbóż 
chlebowych. P. Gościcki wniósł 


do komitetu ekonomicznego pro- 
jekt wywozu zbóż chlebowych w 
ilości 10,000 wagonów miesięcz- 
nie. Sprawa ta zostanie przeka- 
zana ministrom przemysłu, handlu, 
skarbu i nadzwyczajnemu komi- 
sarzowi do zwalczania `drożyzny. 
Dla otrzymania z zagranicy na- 
wozów sztucznych niezbędny jest 
wywóz zboża w zamian za na- 
wozy. Wywóz ujęty będzie po 
definitywnem jego zadecydowa- 
niu, w ramy kontroli państwowej, 
przyczem zastosowane będą opła- 
ty wywozowe, 

Otwarcie radjostacji, Wczo- 
raj, w dniu otwarcia bezpośred- 
niego połączenia radjotelegraficz- 
nego pomiędzy Polską a Amery- 
ką, otrzymała amerykańsko-pol- 
ska izba handlowo-przemysłowa 
w Polsce od amerykańsko-pol- 
skiej izby handlowo-przemysło- 
wej w Stanach Zjednoczonych ra- 
djotelegram, którego treść przyta- 
czamy: 

„Niech nam wolno będzie prze- 
słać Polsce nasze powinszowanie 
z powodu ukończenia bezpośred- 
niego połączenia radjotelegraficz- 
nego, co przyczyniło się do unie- 
zależnienia jej w stosunku do in- 
nych państw co do przesyłania 
wiadomości i wyrazić nasze za- 
dowolenie, że amerykańska orga- 
nizacja wybrana została dla spro- 
jektowania, skonstruowania „A 
wspólnego obsługiwania tej stacji. 

Otwarcie dziś komunikacji mię- 
dzy Polską a Stanami Zjedno- 
czonemi stwarza nowy węzeł mię- 
dzy temi dwoma  repubiikami. 
Natychmiastowe i pewne wiado- 
mości staną się największym bodź- 
cem w rozwoju stosunków hban- 
dlowych. 


Sasnowiet, ulita 
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EP zł TEFF : ELLENE EE EEEE EEE EZ || 
Męski zakład krawiecki 
» CISZEWSKI i S-ka g 
przy ul. RYBNEJ Nr. 15, m. 4. 
i zawiadamia Sz. Klijentelę, że H 
NA SEZON JESIENNY I ZIMOWY 


4| wykonywuje wszelkie roboty w zakres krawiectwa męskiego 
wchodzące podług najświeższych żurnali mód 
rzonych lub własnych materjałów. Wykonanie solidne. 


GOP PÓZ EJ YE ZK EKZZ KOZA 


| Drobne ogłoszenia. | 


| Kupno i sprzedaż. 
1500 mk. za wyraz 


Z ęby sztuczne nawet połamane, zło- 
to, platyaę kupuję po najwyższych 
cenach. j 


jowska 5 


upię lub wynajmę pianino lub 
fortepian. Wiadomość podać do 

„skry* pod L. 566-2 
Gz stare zęby sztuczne. Gold- 
kotu Sosnowiec,  Modrzejowska 

1. 29. 571-2 
M7" do różnych gatunkow mąki 
; kaszy do ruchu ręcznego i me- 
chamicznego do sprzedania za -przy- 
stępną cenę. Wiadomość: Dąbrowa, 

Sławkowska l, 14, Duda, 594-1 


Roman, Sosnowiec Modrze- 


— z powie- 


ZZ==== 


Korie maszynę leworamienną Zgło- 
szenia Sosnowiec Warszawska 1.2 
magazyn obuwia. 675-2 
pianino zagraniczne i sypialnię sprze- 
dam. Wiadomość: „Iskra“ w Będzi- 
nie. 695-1 
JE do sprzedania na rozbiórkę szo- 
pa z desek w dobrym stanie o 
pow. dachu 75 m. kw. Wiadomość: 
Sostowiec ul. Piłsudskiego 1, 8 go- 
dzina 9—3. 684-1 
Kerig fisharmonje. Seminarjum żeń- 
skie ul. Wawel w Sosnowcu. 
719-1 
De sprzedania kozetki i otomana 
pluszowa. Kołłątaja I, 10 oficyna 
li piętro. 713-1 
Karakuiy do sprzedania okazyjnie 
Piłsudskiego l. 16 m. 11—2 702-2 
Szczenięta 2 miesięczne rasy wil- 
czej do sprzedania. Sosnowiec, 
Piłsuds.iego |. 25 u woźnego Bla- 
szczyka. TU5-1 


Nr. 793 


PS 


pzyimuiemy garderoba i obuw u » 
komis do sprzedania. Wybrawia- 
my skórki: królicze, zającze, tciórze 
lisie, kozie, baranie i cicięcę. Sosno- 
wiec ulica 3-go Maja 1. 19 Moliczi, 
706-1 
"to męskie, stół do sprzedania. Bę- 
dzin, Sączewska 25, m. 8. 743-2 
jpoksterier czystej razy 1 i pół rocz- 
ny, okazyjnie do sprzedania. Wiaą- 
doniość: Sosnowiec, parkovna 7. 


Sprzedam kilka skrzyń z amerykań- 
skiej słoniny, Będzin, Gzichows*a 
nr. 74. 738-1 
przedam bilard prawie nowy. Po- 
goń Ciepła 7, Białas. 734 
De tresowaną lub młodego 
sprzedam. Wiadomość: sklep bra 


| Posady i prace, 
Zaofiarowane 1500 mk.za wyraz. 


araz przyjmę 2-ch zdolnych stola- 
rzy. Sosnowiec 3-go ro s 11, 


potrzeba zdunów do pracy na bu- 
dowłe i do warsztatów. Zgłaszać 
się między 5—9 wiecz. do biura spł. 
przemysłowej „Dąb“ w Dąbrowie ul, 
Kościuszki 1. 5. 632-1 
prime zaraz zdolną sklepową ja- 
ko też biegłą kasjerkę do zakładu 
wyrobów mięsnych Konstantynowska 
115, 640-1 
potrzebna młoda uczciwa inteligen- 
tna panienka do 5-cioletniego 
chłopczyka i pomocy w gospodarstwie 
Sosnowiec, Sienkiewicza 1. 11 lewa 
ofic, HI p. m. 12. 671-2 
otrzebna dziewczynka do rozno- 
szenia gazet Zgłaszać się do sto- 
warzyszenia lokatorów w Sosnowcu 
ul. Piłsudskiego 1. 8. 4 718-2 
potrzebny chłop/ec inteligenty do 
terminu do zakładu tapicersko-de 
koracyjnego Ratajskiego Ra ci 5 
1 


otrzebna inteligentna panienka do 

3-ch letniego dziecka z szyciem, 
bez różnicy wyznania. Wiadomość w 
adm. „Iskry“ 570-1 


| Poszukiwane 1000 mk. za wyraz. | 
-À 


Retyrowaoy buchalter ze znajomo- 
ścią niemieckiego, — pracujący w 
poważnej firmie w Sosnowcu chce 
zmienić posadę na odpowiednie sta- 
nowisko. bać d nadsyłać do adm, 
„Iskry pod 567-1 
B'atter bilansista izrael ma wolne 
godziny Oferty pod „M.M.* do 
adm. „Iskry“ 648-1 
Q zofe- mechanik kawaler z 12-letnią 
praktyką przyjmie posadę najchęt- 
niej na. wyjazd. Zgłoszenia proszę skła- 
dać w „Iskrze* pod„szofer-mechanik” 
660-1 


JR"Hrowana biuralistka mająca poza 
pracą stałą kilka godzin wolnych 
po południu obejmie jakąkolwiek po- 
sadę biurową. Wiadomość: Biuro o- 
łaszeń Kokotka Będzin. 686-1 
Panna z 5-letnią UR w dziale 
rachunkowym chętnie zmieni posa- 
dę do poważniejszej firmy. Zgłosze- 
nia: Filja „Iskry“ Będzin pod „ocze- 
kujsca*. 694-2 
Ge" w średnim wieku su- 
mienna, i pracowita, umiejąca 
dobrze gotować ze świadectwami od 
zaraz poszukuje miejsca, Może być 
i na wyjazd. Łaskawe zgłoszenia do 
H »Iskry^ w Będzinie pod „sumien- 
n 1 


Rutynowany buchalter poszukuje 

wieczorowego zajęcia w okolicy 
Zagł. Dąbrowskiego Łaskawe oferty 
kierować do filji „Iskry* w De 


pod , 
Mda inteligentna krawcowa z bra- 
ku mieszkania poszukuje zajęcia 
gospodyni do samotnego mężczyzny 
Wiadomość: Katowice Zielona |, 22 
IL piętro Kontny, 729-1 
Wsrmistrz z zagraniczną szkołą; 
praktyką i krajową poszukuje 
pracy. Łaskawe zlecenia jia iraa: 
poste rest. „Aski“ 20-3 


| l Lokale | 
1500 mk. za wyraz. 


Kt pożyczy mi 150 miljonów marek 

temu dam dwa pokoje z kuchnią 

na lat 5. Wiadomość slaken- Danto: 
; 9-1 


wa 
| dome pokój w śródmieściu do wy- 
najęcia płatny węglem półrocznie 
Oferty w adm. dla „solidnego* 714 1 
ci Rucińskich w Będzinie. 744 
est do wynajęcia mieszkanie. Zgło- 
szenia piśmienne do filji „Iskry“ w 
Będzinie pod mieszkanie, 741 


| Różne. 


1500 mk, za wyraz, 


m. ek 
pii lub korepedycji udziela ruty- 
nowana nauczycielka sumienna i 
niedrogo. Pogoń ul. Szopena i. 6 przy 
boisku „Wiktorja”* 645-1 
De interesu handowego poszukuję! 
spólnika, spólniczki do stu m ljo« 
nów marek, Oferty „Iskra“ „zysk 
647-1 
LE koza szara dnia 23-X. Ła- 
'skawy znalazca raczy zrócić Po" 
lonja Hechiówka W, Kozłowska,650-! 


BANKOWA 


DWUTYGODNIK EKONOMICZNY 


pies zgiuął chart maści czerwonej 
biale łapy, znalawca zechce odpro- 
wadzić za nagrodą klub sielecki po- 
licja. ? 662-1 
nia 26 września w pociągu w Ka+ 
towicach, zabrane dwa album 
nut z podpisem juny Kubalkówny. U- 
prasza się 0 zwrot za wynagrodze- 
niem Sosnowiec Aleja I. 14. 696-1 
pośrednik w kupnie i sprzedażydo= 
mów, skłepów, młynów, folwar= 
ków it. p. Tytus Klockin Czestocho- 
wa Nowo Kielecka 1. 38 687-1 
Kens kroju sukien bielizny, haft bia- 
ły, kolorowy Kołłątaja 1. 11 No- 
wakowska. 604- 
Uielam lekcji, Zakres sześciu klas 
Ceny umiarkowane, Wiadomość w 
„Iskrze* 721-1 
paa złodzieja, który dnia 4 b. m. 
na dworcu w Sosnowcu skradł mi 
portiel zawierający 3 miljony marek 
oraz dowody osobiste na imię Stefan 
Ociepka proszę o zwrot  dowodow 
pod adresem- Sosnowiec Ciepła nr. 3 
a pieniądze sobie zatrzymać. 721-1 
W”: oryginalne, Francuskie, Hisz- 
pańskie, Bordoskie, Koniaki za- 
graniczne — Cukiernia i Restauracja 
Warszawska, 657-2 
| Br „Bolsa“, „Marie Brézard* — 
Cukiernia i Restauracja Warszaw. 
Zoe i niezrówńana czysta wód- 
ka „Kulszyńskiego* — Cukiernia i 
Restauracja Warszawska. 
Różnego rodzaju i śledzie „Ma- 
tyczy* — Cukiernia i Restauracja 
Warszawska. 
orter Zywiecki I piwo „Zdrój“ to- 
dziennie w Cukierni f Reslauracji 
Warszawskiej. 


| Zgubione dokumenty. 
1200 mk. za wyraz. 


ózętowi Szalonek skradziono kartę 
demobilizacji wydaną przez 2 p. 
| strzelców kich. — 589-1 
gido Teodor zgubił kartę demobili- 
zacji wydaną przez baon zapaso- 

wy 4% p. rh 639-2 
otr zgubił dowód osobi- 
wydany przez gminę oee. 
gao Antoni zgubił c | zwolnie- 
nia wydaną przez PKU. Będzin, 


W Zawalonka zgubił książkę =; 
e  skową wydaną przez PK 
Miechów. . 663-2 


jjejoarek Antoni zgubił książeczkę 
Ka Chorych wydaną na kop. 
Reden“, 679—2 
ucek Franciszek zgubił papiery woj- 
skowe wydane przez PKU, Bę- 
dzin, 682-2 
olikowi Walentemu skradziono kar- 
tę demobilizacji wydaną przez P. 
K. U. Miechów, książeczkę wojskową 
wydaną przez P. K, U. Będzin i wy- 
ciąg z ksiąg ludności wydaną przez 
gm, Książ Wielki, Takowe unieważ- 
nią się, 683-2 
Wasal Józef zamieszkały na War- 
piu ul, Polna 2, zgubił portfel za- 
wierający: książkę wojskową, wyda- 
przez P.K.U. Wadowice, metrykę uro- 
dzenia, oraz zaświadczenie gminy Ru- 
dawa. Uczciwy znalązca zechce zwró- 
cić takowe za wynagrodzeniem 400,000 
mkp. do Biura Ogłoszeń Kokotka Bę- 
dzin, Małachowskiego 39. 685-2 
(Q hockiemu Wincentemu skradziono 
portfel 
wojskową wydaną przez PKU Będzi- 
nie tymczasową legitymację wydaną 
przez mag. m. Sosnowca. 689-2 
Hea zie a dowód 
osobisty kolejo wydany przez 
Dyrekcja W. Nr. 20230, 692-2 
adm, „Iskry“ jest do odebrania 
za zwrotem kosztów ogłoszenia 
dowód osobisty kolejowy na imię Ja- 
na Gieronia. y :T17-1 
Samykow ski Józef zgubił książkę 
kasy chorych. | . 70151 
Anton Pytel zgubił książkę kasy 
chorych wydaną przez kop, „Sa- 
turn* -3 
ózef Łyp zgubił książeczkę żywno- 
J ściową wydaną przez kop, „Hr. 
Renard" „ . 69T-1 
ASS Baryś zgubił książkę chlebo- 
wą wydaną przez kop. „kr. Re- 
nard* 607-1 
Mosta Wacław zgubił dowód 0s0- 
bisty wydany przez gminę, Łosie: 
Mesek Ignacy z Łaz zgubił portfel 
zawierający: wyciąg z ksiąg lud 
dności, wydany przez gminę  Kokitno 
Sgiacheckie, bilet ua broń krótką pal- 
ną z kartą łowiecką, wydane przez 
siarosto będzińskie i różne inne do- 
menty, 740-3 


zawierający książeczkę 


+ 


HOLENDERKA 
Tanie i efektowne pokrycie dachowe 
j (15 sztuk na 1 metr kwadratowy) 


poleca D/H. St. MATŁAWSKI i S-ka Sp. Akc. 
WARSZAWA, ul. Moniuszki ur. 2, tel. 6-68 i 245-90. 


710-4 


PRACOWNIA KUŚMIERSKA 


wykonywa wszelkie roboty w zakres kuśmierstwa wchodzące. 


Futra męskie i damskie, żakiety karakułowe i fokowe, szale lisy, 
wszelkie kołnierze i mufki,podług najnowszej mody,czapki futrza- 
ne i wszelkie reperacje przeróbek uskutecznia się szybkoistarannie. 


M ROZENTAL w= 
Sosnowiec, ul. Modrzejowska 8, w podwórza, parter. 


ZAKŁAD ORTOPEDYCZNY | 


A. KO w BĘDZINIE, . 


Kołłątaja 1. 28. 
POLECA: najnowszych systemów opaski rupturo- 
we do największych przepuklin, sztucz= 
ne nogi systemu Marksa i zwykłe apa- 
63-1 raty, gorsety, ortopedyczne i inne. 


Artykuly powyższe będą wystawione ma III Targach Wschodnich, 


U 


i ETE CECIN 


HERKULES“ 


ZAKŁADY SPAWALNO-MECHANICZNE 
AG: ROWY BĘDZIN 
obok stacji towarowej, ul. Sielecka Nr. 69. 


P.P. Inżynierów i Mechaników w kopalniach i fabrykach wypro- 
|wadzą z kłopoiu w nadzwyczajnych wypadkach uszkodzenia me- 
talowych części maszyn i kotłów parowych przez spawanie ace- 
tylenem i elektrycznością 
ZAKŁADY SPAWALNO — MECHANICZNE 


„HERKULES“ 


Tylko przez długoletnie doświadczenie, jakie nabyliśmy w tem 

kierunku w kraju i zagranicą, daje. nam obecnie możność usku- 

teczniać reparacje fachowo i solidnie. Reperacje wykonujemy w 

zakładzie naszym tuż przy stacji Nowy Będzin, jak również na 
miejscu uszkodzenia przez uzdolnionych fachowców 

736 TANIO i SZYBKO. 


p 


z zc w 
_Zarząd Stow. Spoż. Pracowników T-wa „Hr. Renard" 


zawiadamia p. Członków, że w dniu 14 października 1923 r. 
o godz. 2-ej po południu w lokalu przy własnej piekarni (ul. 
Dworska) odbędzie się 


nadzwyczajne walne zebranie 


z następującym porządkiem dziennym: 


8 Zagajenie zebrania. ł 

Odczytanie protokuiu Z ostatniego zebrania. 

3) Krótkie sprawozdanie z dzialalności Zarządu. 

4) Podwyższenie udziałów i wpisowego. 

5) Wykreślenie członków, niewypełniających swoich obowiązków, 
($ 10 punkt 3 lit liù a. stafutu), 

'6) Wolne wnioski. 


T22—2 


"stogi PCE REY: Czę pg 


Maszyny do szycia „SINGERA“ | 


U zamawiać można tylko U 
ii u W. KULAWILA - 
y w Dąbrowie, ul. Kościelna „nr. 11.4 
JOE TEE CHU JOCK CCC 


KUPUJCIE SWÓJ U SWEGO! 


przynosi prócz bogatego działu Teoretycznego, naj- 
świeższe wiadomości o nowych emisjach akcji i wa- 
runkach subskrypcyjnych, Walnych Zgromadzeniach, 
wypłacie dywidendy it.p. wszystkich Banków i Spó- 
tek Akcyjnych w Polsce. 


Kwartalna prenumerata 


6 złp. 


Adres Wydawnictwa: Br 
LWOW, Podwale 3. 
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ZZEAPTEWPOFZERFZINSHEHEJEJEROFEZEJZI 
Baczność!! Baczność!! 


Two „Rozwój sprowadza ziemniaki 


T+wo Rozwój Oddział w Dąbrowie otrzyma wkrót- ES 
ce większy transport ziemniaków, Ziemniaki te będą UM 
rozsprzedane ludności chrześcjańskiej i firmom polskim EZ 
dla aprowizacji pracowników po cenie znacznie niż- / 


= 
szej niż rynkowa. W ARR 
Dla Członków Tow. „Rozwój“ 10 /, rabatu. s 


Nig 


=æ, 
zem 


"m 
== 
z 


Wszyscy, chcący nabyć ziemniaki zechcą złożyć do dnia 

10 października włącznie r. b. w Banku Udziałowym w Dą- 
U browie Górn. przy ul. Sobieskiego (obuk poczty) na conto T-wa 
„Rozwój” Oddział w Dąbrowie, zadatek w wysokości 150.000 
==  mkp, na każde zamawiane 100 kilogr. ziemniaków. 


6T1-1 Zarząd T-wa „Rozwój“ Odńział w Dąbrowie Górn. 
CZEJERETEREZEJEREHIICZEDESEZEREZERZE 
i FABRYKA 


KAPELUSZY M.BERGMAN | | 


w Sosnowcu, Modrzejowska 15, wejście z Targowej w bramie, 

N ktòra przefasonuje i farbuje damskie, męskie i dzie- 
cinne kapelusze według najnowszych modeli. 

y Zawiadamtam Sz. K, że udokonaliłem zakres swej działalności, prze- 


fasonowując i wyrabiając ze zwyczajnego filcu welur tzw. pół plusz, E 
OWAGAN Ahy nie wpadać w higi mprzodzam, ahy Se, K, zwatala ma tkany aires mej fray, J 
—ő 


OT 


WĘGIEL DRZEN 


Z DRZEW LIŚCIASTYCH 
Smołę, Alkohol metylowy, Spirytus 
n drzewny, Aceton wzapunkach WAGoNowycn 


Dział Handlowy POLSKIEGO RANKU KRESOWEGO 


W WARSZAWIE, MAZOWIECKA Nr. 13. 712 


EE mw i aan t, 


Przed Belwederem stoi straż: 
Nie przejdzie nikt bez hasła, 
A w tem nadchodzi żołnierz nasz, 
A więc „Stój* — warta wrzasła! 
A on spokojnie nogę wzniósł 
I tak przemawia doń: 
„Na butach mych lśni się „PURUS* 
„Baczność!* „Prezentuj broń“! ; 
Q pasto „PURUS* najlepsza z wszystkich past! 
O pasto „PURUS“ ozdobo naszych miast! 
O pasto „PURUS“ ogólny słychać wrzask: 
Że „PURUS* ten noc zmienia w dzień 
I słońca daje blask! 


„PURUS“ Chem. Zakł. Przemysłowe KRAKÓW. 
Zastępca na Zagł. Dąbr.: Sz. I. Epstein, Będzin, Małachowskiogo 38. 
STOSO EMD GREY ELN WAPNO KUTNA SEKE) EXO CARO RYC WARD ERAD DALA GATA CEAI LTD 
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€ WER ETIR SEED A CSM TAFT € OEE? PFR (KISZ. SE SER © COM 
> yk Z u, > AED” U g-- 4 ASY 3R DY „|= TĘ 
m p. ACE v55 = 


KURSY , JĘZYKOW 
HANDLOWE ' OBCYCH. 


przy Szkole Handlowej T. Płockiego w Sosnowcu 
ul. Targowa Nr. 12. 


przyjmują zapisy na komplet dzienny i wieczorowy 
i udzielają informacji codziennie, prócz świąt, mię- 
dzy godz. 9 — 3 i 5 — 7 po południu. 


WZORZEC NKNE  ;Ą- d 


+ 


STARE ŻELAZO 


i ODPADKI RÓŻNYCH METALI KUPUJE w KAŻDEJ 
ILOŚCI, PŁACĄC NAJWYŻSZE CENY 


A DULEMBA Skład żelaza ™' 


ulica WIĘJSKA nr. 35. 


| 


EE 
ee. 3 


| 


a "PT 


ZAC ZZ WE JAW DW NK 


w 


4 X vunmaerassossr: 


TEL w EEY ND TED US ARE RES ENN |) ASN I IEI VAER NN EN AA CZ T 


si 
a 
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Przedslęghiorstwo rekót hadowianych 


SS TURALSKI 


Warszawa—Praga, Grochowska 54 (dom własny) 
SPECJALNOŚĆ: 3842-2 
Budowa fabryk, kominów talirycznych, bandażowa” 
| mie, nadmorowywanie podczas ruchu, obmurowywa- 
nie kotłów parowych wszelkich systemów jl 
i konstrakeji. fi 
20 lat pracy. Poważne referencje. i 


e N KAR z0 A CA 27 


20 ETL. FOR RZ ET ZET. TA 
RDT LES Wah WCEE KĘ AET PIENI CBR TAI KANI 


ja 
A 
4 


EŃ 


RAL apait 
ti E Pe , akat, A 
WE TŁ ZZ. k. 
E Ss 


; ż | Jed czoczaeno seotamorozotere oma cze ooo fs 
ZARZĄD ZWIĄZKU g 
Drobnych Kupeów Chrześcijan 


w Sosnowcu 


zawiadamia wszystkich członków Związku, iż 
w dniu 14 października b.r. odbędzie się 


Nadzwyczajne 
Ogólne Zebranie 


z następującym porządkiem dziennym: 


1) Zagajenie zebrania i wybór prezydjum; 


2) Odczytanie protokuła z ostatniego ogólne” 
go zebrania; 


3) Sprawozdanie z działalności zarządu; 


4) Sprawa przeistoczenia Związku na „Spółkę 
z ograniczoną odpowiedzialnością*; 


5) Wolne wnioski członków. 


Zebranie odbędzie się w sali Związku 
Pracowników Kolejowych przy ulicy Piłsud- 
skiego Nr. 3 o godzinie 2-ej po południu 
w pierwszym terminie, a w razie przybycia 
niedostatecznej ilości członków, powtórne ogól- 
ne zebranie odbędzie się tego samego dnia 
iw tym samym miejscu o godzinie 4-ej po 
południu, uchwały którego będą prawomocne 
bez względu na ilość przybyłych członków na 
zebranie. 


Sosnowiec, dnia 29 września 1923 r. 


z + z "RZL. g E z TEM a ST RI PANN FREE Ero? Ło ef, 0 9 4 SZER g 
„4 ró RE b T-Y Trym (7. A 4 SPORY a W is | ka” "4 = z » KijP rc ? 
> = , ZKP TPP OŚ ACE e Kia BEES RE FA BE LETS WARE" IEA 
A Ta Beż 7 6: zacz: ; A wte” J 
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4 15) sacazoocoaoniczasa00iz00 we ono oso og 
cab et 
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| T 

U © OLIWA JADALNA Ę 

ii pierwszej sorty „SOYA ENTRA* w puszkach po 5, 10 ii 

sf u i 20 kg. sprzedaje tylko hurtownia najmniej po 80 kg. T 

= Š POLSKIE TOWARZYSTWO HANDLOWE $. A. = Ti 
8 i Kraków, ul. Sławkowska 1. 1 tel, 2078, T 
p: ZNZNZNZNZNZENZENENENZNZNZNZNZUZUSNSUS=NZ 


NOTUJCIE SOBIE ADRES: 


_ | MODRZEJOWSKA 7. 


_ | Eleganckie panie Zagłębia się przekonały, że najlepiej i najsta- 
R ranniej przefasonowują i farbują czap. damskie i męskie. 
-| Ma najnowsze paryskie modele w Sosnowcu, Modrzejowska 7. 


UWAGA: Pracownia, ulica Niemiecka „0. 


8 „ISRK A“ — niedziela 7 naździernika 1923 roku. 


| toristę Górale des Eatissononts„ RERGOTGNAN" 
5 „M; | Clermont-Ferrand (Francja). T 
| f - yłome peśstawkiekiw m Gray Slask I Fjowódntwa Kellie (a 
a| FABRYK EV twrowóńi cicama rana oko | 
T Trwarzystwo Tocniczno-Kandlowe „ESPER“ Sp. 2 ogr. oi. : 
E BĘDZIN, ulica Kołłątaja Nr. 24, telefon Nr. 40. U 
r 
8 


Nr. 225. 
ę) 
zl MMM MMM TTE -o s) 
= API EJACNOSE Osad kenia, kapielowe. klozeławe. kiende mae m 2 | 
pm o ,kanalizacje. Ogrzewania ceniralne. Pompy podwar zowe i wodociągowe. = w j 
A 
WNE ES p 
= = 
BEA ma sn m 
= 2 
< = |— 
0 S ZZO PZ o m4 
s ŻA = 
r e 
| J. Kruszyński, Sosnowiec, ul. Królewska 3. 


[oSZU=U=NZNZNZI EIEIHIEIAHEIE ET) 
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L 44 s LL 
T = 
=| ri 
| Clermont-Ferrand (Francja) dn, 1 października 1923r. LL 
BB Niniejszym mamy zaszczyt podać do wia- = 
a | domości Sz. Klijenteli, iż powierzyliśmy wyłą- E 
= i czne przedstawicielstwo na Górny Sląsk i Wo- = 
L jewództwo Kieleckie naszych pełnych gum do T 
= | samochodów ciężarowych (masywów) firmie: mo 
38 i 88 
= +, Turzystwo Techniczno - Handlowe 
z > ESPER Spół 
r bona A 1 ODT. OU) 
Ae = » l - . | 
W i 3 
T Będzin, ul. Kołłątaja Nr. 24, telefon Nr. 40. _ | 
x do której uprzejmie prosimy zwracać się z wsze Ilkiemi zleceniami. 


3 
=» 


Z poważaniem 


WSZELKIE ILOŚCI I WSZYSTKIE ROZMIARY STALE NA SKŁADZIE. 534-1 


Mydło „ass: 


do mycia i prania, 
Pozbawione wszelkich szkodli 
wych domieszek. 


Gwarancja dobroci. 
GENY KONKOURENGYJNE. 


Żądać wszędzie. $ 


i Włócne zastępstwo samochodów 


RENAULT" Gogo wole: |, 


F Ć ss (Włoch 
Kieleckie i”Stąskie. | „FLAT woj Kieleckie. 


posiada: 
Twartystn „ESPER“ chiro. Będzin 
Dostawa natychmiastowa 
Składy opon, dętek i pełnych gum firm: 
Bergougnan, Goodrich, Michelin i Continental. | 


sj AKGESORJA, części zamieune do samochodów, oleje 
| samochodowe „Vacuum Olt Company“, benzęna, kar- 
hd, pasy, koła drewniane, pakunki, uszczelnienia, 


Kołłątaja 24. 


Telef. 40. 


Do sprzedania 


zaklal kuśmiers(i 


rze pros | i 
dok p perulacy i łożyska kulkowe, kuźnie polowe, odpadki bawełniane 


istniejący où 1885 r. 


Wiadomość w adm. „ISKRY%*, 
i 665-3 


it. p. artyku ły techniczne stale na składzie. 


Redaktor W. Monsic ski. 
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